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~ „Skandynawia'~ 

* Prezydium Rządu omawiało wczoraj zagadnienia nurtujące handel zagraniczny, wydając S%e· 
reg istotnych zaleceń * Przedstawiciel Izraela na rozmowy z amb. Jarringiem odleciał do Tel 
Awiwu, na lotnisku oświadczył jednak, że pobyt w Izraelu potrwa bardzo krótko * PLO wzbogaci 
się wkrótce o nowy prom pełnomorski „Skandy nawię", który kursować będzie na trasie Świno­
ujście - Ystad * KC KPZR i rząd ZSRR oraz KC KPCz i rząd CSRS zaaprobowały wkład swych 

pod polską bander.ą 
1 września br. promem 

„Gryf" wyjeżdża do Ystad pol 
ska delegacja na uroczystość 
podnie s ienia biało-czerwonej 
bande.ry na zakupionym ostat 
n io promie „Skandynawia''. 
Nowy nabytek PLO nazywał 
si<: poprzednio „ Visby", · jest 
dwuprzelotowym dziobowo-rufo 
w y m promem z furtami bocz­
n y mi. Prom zbudowała w 1964 
roku holenderska stoc-znia w 
Amsterdamie. 

Po przeprowadzenl'U prób i 
adaptacji, prom „Skandy•na­
wia" łącznie z promem „GryfH 
wejdzie do regularnej komu­
nikacji na trasie Swinoujście 
- Ystad. 

Afera 
z keralskimi 
dziewczętami 

zatacza 
coraz szersze kręąl 

Wielu posłow do perlemen­
tu indyjskiego zażądało we wto 
rek zwołania specjatnej debaty 
w sprawie oskarżeń, iż dz:ew­
częta keralskie wyjeżdżają do 
klaszt orów zachodnioeuropej­
skich nie z powołania, lecz dla 
pieniędzy i że patron.uje temu 
część duchowieństwa. 

Przedstawiciel Ludowej Ptttii 
Socjalistyc2mej Hem Barua o­
świadczył, że wi.adomośei na 
ten temat są „szokujące". 

Sekretarz generalny konferen 
cji L .3kupów katolickich w In 
d-ii, arcybiskup Angelo Ferna-n 
des spotkał się we wtorek z 
lndirą Gandhi. Według agencji 
UNI. powiadomił on preffii.era 
Indii o krokach, jakie się po­
dejmuje, aby zapewnić dobre 
warunl!oi <111\ewcz<;tom wyjeżdża 
jącym za granic<: ~ klaszto.. 
rÓIW lub szkół za,konnych. 

Zewsząd 

o wszvstkim 
.6 W BUDAPESZCIE rospo 

ezęło się spotkanie ministr9w 
rolnictwa państw członkow­
skich RWPG, 'ego uc11eatnicy 
tlokonają wymiany informacji 
na temat rozwoju rolJlictwa w 
ich krajach. 

A NA WTORKOWYM poele 
dzenlu Senat amerykański 32 
glosami pro:eciwko 35 odrzucił 
wniosek o zrekrutowanie ochot 
niczej i dobrze płatnej armii, 
co miałoby utorować drogę do 
położenia kresu obowiązkowej 
ełużbie wojskowej. 

A I SEKRETARZ KC PZPR 
Władysław Gomułka przyjął 26 
bm. przebywającego w Polsce 
sekretarza KC Węgierskiej So 
cjalistycznej Partii Robotlli­
czej Gyorgy Aczela. 

4 w E•UŁGARII rozpoczęło 
się ósme posiedzenie stałej 
grupy roboczej RWPG djs me 
lioracji. W posiedzeniu biorą 
udział przedstawiciele Bułgarii, 
Czechosłowacji, NRD, Polski, 
Rumunii, Węgier I Związku 
Radzieckiego. 

.i W KOMBINACIE obrabia 
rek ciężkich ,,Ponar-Poru.m" 
w Porębie k. Zawiercia odby· 
ło się Z6 bm. spotkanie człon­
ków Sekretariatu KW PZPR w 
Katowicach z kierownictwem 
partyj no-gospodarczym teco 
kombinatu. 

.\ W SRODĘ do Ałma Aty 
przy'byl sekretarz generalny 
KC KPZR, Leonid Breżniew, 
który weżmle udział w uroczy 
stościach poświęconych 50-le­
ciu Kazachskiej SRR i Komu 
nistycznej Partii Kazachstanu. 

.\ W DELHI do·k0<nano oficjał 
nego oh„1arcia konsulatu gene 
ralnego NRD. Szefem tej pla­
cówki wyznaczono H. Fiiche· 
ra. 

4 w ALGIERII przebywa z 
wizytą amerykański kos mo­
n a uta Fran.k Barman, który zo 
s tal w dnm 25 bm. przyj<;ty 
p r zez prezydenta Bumediena. 

A PREZYDENT J. Broz - Ti­
to przyjął na wyspie Brioni se 
kret a rza d/s publicznej działa! 
noś ci W a tykanu arcybiskupa 
Agostino Casaroli. 

4 w KONAKRI wybuchła 
ta j emnicza epidemia, która spo 
wodowala już JO wypadków 
śmierteln ych na 150 zanotowa­
nych. Przypusz"zalnle jest to 
epidemia cholery. 

delegacji w odbytq przed kilku dniami naradę państw - stron Układu Warszawskiego * W Ammanie po sobotnich rozru­
chach między zwolennikami prez. Nasera i jego przeciwnikami utrzymuje się sytuacja napięta. 
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DZIENN.IK 
l:ODZKI . '· . 

• Re~łizacja zadań handlu zagran1cznego 

Posiedzenie Prezydium Rządu 
~Ili 

1ł' c:tMll M bm. odlbyto ~ poeledzenle Preeydlium Rządu, 
poświęcone o.mówieniu realizacji zadań Narodowel(o Planu 
G<M;podarczego w dziedzinie handlu zagranicznego w II pół­
roczu 19'11 r. 

Na pos\eózeondlu tTm. z udrla­
łem za>nteresowanY<:h mini­
strł>w ortt prezesów niektó­
ry,:h cenwa1nych związków spół 
dzielczyeh, omówiono w szco:e­
gólnoścl: 

- dotychezaeowy .tall l --

7 

widrwane wykonanie w 1m 
roku i>ła.nu obrotów z zagra­
nic•. 

- środki i przedsięwzięcia z.mie 
nające do dalneii:o rozwoju 
eksportu. 

- k:ształtowatlie •ie sald &bro-

a a • \ 

Aprobata KC KPZR 
i Rady Ministrów ZSRR 

Qi\M'O PoMtyezne KC KPZR 
I Rada Mmi'9trów ZSRR w pełni 
zaaprobowały działalnosć dele 
ga<>ji radzieckiej na posiedzeniu 
doradczego komit~tu polityczne 
go państw-stron Układu War­
szawskiego, które odbyło Ilię 
w Moskwie 20 bm. 

Biuro Polityczne KC KPZR 
i ·nad radziecki wyraziły z.adowo 

I. Loga-Sowiński 

len.ie ~ „delega,cje państw ao­
juszniczych wysoko oceniły zna 
czenie układu między ZSRR i 
NRF d·la rozładowa.n;_. naJ1ięcia 
I normallza.cji sytuacji w E1u•o 
pie". 

B.iuro Polityczine KC KPZR 

łów towaToW)'ch i usługo­
wych w układzie poszczea:ól· 
nycb ministerstw i z.iedno- I 
czeń oraz środki t>Odejmowa 
ne w przypadkach ni1>ko­
rzystne11:0 ks21tałtowanla sie 
tych sald. 

Prezyd.ium Rządu za.poznało 
się także z wynikami o.brad 
posiedzeń kolegiów ministerstw. 
na których przeprowadzono ana 
lize realizac)l zadań ekspo.rto­
wych w I p6łroczu 1979 r . I 
ustalono środki zmierzające do 
,.;apewnienia pełnego wykona­
nia zadań pl.anu w 1970 r. 

W oparciu o informacje mini­
strów: handlJU zagranicznego 
oraz finansów l wnio;;kl wyni­
kające z dyskusji - Prezydium 
Rządu określllo zadania, przed 
~ęwz;ęc;a orH terminy I kie­
runki działania zmieri.ające do 
pełnej, rytrnkz.nej i zgodnej z 
ustaleniami NPG realizacji za­
dań w dzdedzini~ obrotów z za 
granicą I poprawy salda płat­
niczego. M. in. wskauno na: 
- potrzebę daźenia do wykony 

stania wszystkich możliwości 
zwiększenia eksp0rtu. 

- kooieczność zwiększenia, asor 
tymentowego rozszerzenia i 
dalszej J>O·pra wY jakości to­
warów dła handdu zagranicz. 
neg-0, 

- potnebe wzmocnienia biria­
eej kontroli terminowego 
przebiegu realizadi zadań 
eksportoWYch. 

Mimo nieobecności Tekoaha 
G. Jarring prowadzi 

konsultacje 
Pom:imo nieobecności w No­

wym Jorku negocjatora ze stro 
ny 12'raela J. Tekoaha, amba.a 
dor Gµ.lllJla.r •Ja.rring kontynuo 
w.a.I w środę konsultacje z przed 
stawi.ciela.mi arabskimi w 9.pra­
wie politycznego uregulowania 
kr~ysu blisko.wschodniego. 

Ambasador Jarring przyjął 
najpi&rw przedstawiciela ZRA 
Zajata, a następnie room.a wiał 
z ambasadorem Jordanii przy 
ONZ Sza.rafem, 

Specjalny przedstawi.ciel ONZ 
d/s BLiskiego Wschodu, Gunnar 
Jarring oświadczył we wtorek 
w związku z przeprowadzeniem 
pierwszej rundy rozmów: „tak 
więc rozpocz<:gśmy. Teraz bę­
dziemy kont;imuować". Już jed 
nak na wstępie doszło do zwlo 
ki, spowodowanej - jak się 
stwierdza w kolach dyploma­
tyczny.eh - stanowisltiem Izr ae 
la. Ambasador Izraela przy 
ONZ. Tekoah, który po rozm.o 
wlie z Jarringiem złożył mu 
jeszcze raz w izyt<: we wtorek 

wieczorem, oświadczył miano.. 
wicie, że wra.ca do Izraela na 
konsultacje ze swym rządem. 
Potwierdził przy tym z na.ci­
skiem, że jest jedynie zast.;;pcą 
izraelskiego m \nistra spraw za 
granicznych Ebana., który w za 
sadzie ma prowadzić rozmowy, 
Nie wiadomo jak długo Tekoah 
pozostan ie w Izraelu. Przypu­
szcza si<:. że · potrwa to około 
tygodnia . 

Po przybyciu do Izraela J. 
Tekoah oznajmił, iż celem je­
go wizyty w Izraelu jest prze­
prowadzenie konsultacji z mi­
nistrem spraw· zagranicznych 
Ebanem n.a temat rezultatów 
spotkań z przedstawicielem Or 
ganizacji lllarodów Zjednoczo­
nych Gunna.rem Jarringiem, 
które odbyły się we wtorek, 
Tekoah oświadczył dzlenitika­
rzom zgromadzonym na lotl\i­
sku, Z., natychmiast po odby­
ciu konsultac ji powróci do sie 
dziby ONZ, aby podjąć rozmo­
wy z .Tarringiem. 

Atmosfera nap;ęcia w Ammanie 
G. Naser przyiął J. Arafata 

w Amm'J..rue obserwowano w 
śrooę wyraźny wzrost napię­
cia w wyniku incy dentu zbroj­
nego m i<;ó.zv żołnierzami jordań 
i;kimi i komandosami oraz w 
rezultade wybuchu bomby w 
jednym z obozów palestyńskkh, 
gdzje rannych zostało 13 osób. 

wzmocnione posterunki wokół 
wii:kszości ambasad oraz gma­
chów publicznych. 

Na nadzwycza jnym posiedze­
niu zebrał ~e rząd JordańSk\, 
by rozpatrzyć powstałą sytua­
cję, Obraduje też Kom'.tet Cen 
tralny Palestyńskiego Ruchu O 
Joru. 

* + „ 
Prezydent Naser J)rzyjął w 

środę orzewodnicząceg,0 Komite 
tu Centralnego Pa!estyńsk.iego 
Ruchu Oporu .Tasera Arafata. 
któremu towarzyszyła delega­
cja złożona z członków komi­
tetu. 

Olbrzymia większość sklepów 
została zamknięta, a ulice wy­
lud~ly Silę . Wcdać jedyn.ie m le 
sza•ne patrole żołnierzy jordań­
skich ; ltomandosów. k tó rzy 
wspólnie starają się utrzymać 
porządek . Równocześnie jeq­
nak komandos.i zajęli szereg 
punktów strategicznych w sto­
Ucy, ustawiając na dachach do 
mów kara•biny maszynowe. W ier---------------­
lu z nich uzbrojonych j~t w 
granaty oraz broń automatycz 
ną. W pobLiżu obozów dla u­
chodźców obserwuje się nawet 
niewielkie wyrzutnie rakieto· 
we. 

Armia jordańska postawi.on.a 
została w stan oogotowia. Już 
we wtorek jedno-stki pancerne 
skierowane zostały na stolicę . 
żołnierze jordańscy wystawiLl 

Bumedien przeciwny 
planowi Rogersa 

wśród młodzieży 
Z młodzież!! robotnlc-zą prze 

bywającą na obozie zwią:rJtów 
zawodowych w ośrod·ku WYPO 
czynkowym CRZZ w Mielnie 
k . Olsztyna, spotkali si<: 26 
bm. przedstawiciele kierowni­
ctwa CRZZ, z członkiem Biu­
ra Politycznego KC PZPR, 
przewodniczącym Centralnej 
Rady - Ignacym Logą-Sowiń 
ski.ro. 

, i Rada Ministrów ZSRR przeko 
nane są, że „wejście w życie 
układu ZSRR I NRF oraz :zde­
cydowanie państw - uczestni 
ków Układu War~wskiego do 
podjęcia nowych kroków, zmie 
rzających do umocnienia bezpie 
czeństwa europejskiego, a 21wla 
szcza do przygotowania i zwoła 
n.ia ogólnoeuropejskiej konfe­
rencji, są ważnymi czynnikami 
dalszego rozwoju międzypań­
stwowych stosun.ków w Euro­
pie op arty eh n.a zasadach po­
ko jowego współistnien.l.a". . :,. . 

Pre2y<tium Komitetiu Central 
nego KPCz I rząd CSRS omó­
wiły 91>ra-wozcla.nie G, Husaka i 
L. Strougala o przebiegu i wy 
nikach mosklewskliego spotka­
ni.a doradczego komit«?tu pollt­
tycznego państw - stron Ukła 
du Wa.rszawsklieg.o. 

Już za kilka 

,;SOPOT 
godzin 

-X'' 

Prezydent Bumed·ien w prze , 
mówieniu wygłoszonym w ba­
zie lotniczej pod Oranem po­
nownie. wyjątkowo gwałtownie 
zaatakował zarówno konsultac je 
pokojowe Jarringa, jak i rezo­
luc j ę Rady Bezpieczeństwa ' 
1967 r. Przypomniał on, że Al­
gieria od pozzatku. była przeciw 
na tej re:wluc}i uwa.ż.a j ąc, że 
jest to „czynnik paralizujący 
palestyń'->ki ruch oporu". 

Studenci proszą 
o ••• żłobek 

Spisek przec rwko 
rzqdowi 
sudańskiemu 

Koresponden.t bliskows-chod-

.Tak donO!li agencja CTK, pre 
zydium KC KPCz I :ząd CSRS 
przyjęły z zadowoleniem wyni 
ki sierpniowego spotka.Ilia kra 
Jów Układu Warszawskiego i 
zaaprobowały podpisany niedaw 
no układ miedzy Zwią·zkiem 
Radzieckim a NRT. 

Co cztery doi 
kara ŚQJierei 

J4rŻ tylko godziny ~ostały 
do rozpoczęcia X Jubileuszo­
wego Międzynarodowego Fest\ 
walu Piosenki w Sopocie. Za 
Inauguruje go wieczorem 'n 
bm. „Dzień Międzynarodowy" 
z udziałem piosenkarzy z 2:5 
państw. 

Koncert ten bud-z! najwięk­
sze zainteresowanie wśród fa­
chowców i lic2mie przybyłych 
obserwatorów zagranicznych. 
Stanowi bowiem największą 
„niewiadomą" konkursu festi­
walowego, gdyż zaprezentowa­
he zostaną wyłącznie nowe 
kompozycje, dotychczas nie 
śpiewane I nie nagradzane. 
Być może, niektóre z nich po 
sopockiej premierze staną się 
światowymi przebojami. 

clay, CBS, Phonnogram, RCA­
Italiana, Belter Discos, Melo­
dija, E letrecord, su praphon. 
Łą=nie na X MFP w Sopo 

cie w trzech odr<;bnych kon-
kurencjach festiwalowych 
Dniu Międzynarodowym, Dniu 
Polskim oraz Dniu Płytowym 
i koncercie jubileuszowym, za 
prezentowanych zostanie po­
nad 100 utworów. Ten prawdzi 
wy maraton piosenki transmi 
towany bępzie w całości przez 
Interwizję, w „ Dniu Między-
narodowym" przez Eurowizję 

W krakowskim miasteczku 
akademickim mieszka ponad e 
tys. studentów, W tym także 
wiele studenckich małżeństw . 
W o,;tatnich latach urodziło ~le 
tu ok. 70 dzieci, w konsek­
wencji - jednym z bardzo pe 
trzebnych na osiedlu obiek­
tów socjalnych, jest żłobek. 

oraz przez wiele radiofonii ~--------------... 
europejskich. 
Płyty z pim;enkami z X MFP 

można będzie nabywać już w 
czasie trwania f e s t iw alu, m. 
in. 26 bm. orkiest ra PR 1 TV 
pod dyrekcją Flenry ka Debi­
cha nagrała piosenki polskie 
w Interpretacji zagranicznych 
wykonawców. 

Już w piątek 28 bm! 

Już w piątek 28 bm! 

nlej agencji MENA donosi z 
Chartumu, że w ubiegły czwar­
tek odkryto tam spisek przeciw 
ko obecnemu rząd<>wl sudań­
skiemu, na czele którego stoi 
generał Noimeki. Aresztowa.no 
jednego 0 t i.c e r a oraz kilku pod 
of:cerów I żołn·ier zy z arm'.i su­
dańskie1. Wojskowi ci utworzy 
li w neregach sudańskich sil 
zbrojnych nielegalną orginiza­
cj<: w celu przygotowania zama• 
chu stanu. Według agencji ME 
NA a resztowano również jedne I 
go cywi~a. Powołana została ko 
mtsja śledcza, która zbada tę 
spraw<; • . 

.Ta~ lnfoi:muje dziennik „Tl 
mes of India", powołując się 
na oficjalny raport zarządu 
wi<;Zień w Republice Południo 
weJ Afryki, przeciętnie co 
cztety dni w celach straceń w 
RPA ktoś zostaje powieszony. 
Osiemdziesiąt cztery egzeku­
cje wykonane w ciągu ostat­
niego roku sprawozdawczego, 
to polowa ogólnej liczby stra 
ceń we w"'ystkich więzieniach 
świata w tym samym okresie. 

Wśród obserwatorów znajdu­
ją si<: m. in. przedstawiciele 
inny.eh festiwali: dr Sivacek z 
Bra tysławy, Genko Genow le 
Złotych Piasków, Francesco Fi i---------------­

Łódzki Informator 
Kulturalny t 

gueras (Atlantica), Xavier Roy 
(Midem - Cannes) . Honoro­
wym gościem X MFP będzie 
słynny kompozytor radziecki 
Arno Babadżanian. 

Nowe ofiary 
Matterhornu 

• 
Ouże zainteresowanie wywo­

łala w Sopocie zapowiedź .... y 
stępu poza konkursem w 
„Dniu Międzynarodowym" pio Ekipa ratunkowa srokająca 

(wydanie wrześniowe) 

Jest to bezpłatny, kolorowy 
i bogato ilustNl'Wany 

dodatek do 
,,DZIENNIKA ŁÓDZKIEGO" 

Aby nie zabrakło borowiny 
Mamy wielowiekowe trady­

cje stosowania torfu w lecz­
n ictw ie, jedne z najst a.rszych 
w Eur opie, szczególn ie w bal­
n eologii . Również w inriyc h 
d ziedzinach medycyny tor f , a 
zwłaszcza niektóre jego związ 
ki, znajdują coraz częściej za 
stosowanie. W wielu jednak 
uzdrowiskach posiadane obec­
nie ·zasoby torfu są na wyczer 
paniu, względnie ich jakość 

nie odpowiada wymogom lecz 
nictwa. Dotyczy to nawet na­
szych najważniejszych ośrod­
ków łeeznictwa borowinowe go, 
jak Ciechocinek i Krynica . W 
tej sytuacji uzdrowiska zmu-
9zone są czerpać borowin<: z 
b~rdziej 9dleglych torfowisk, 
przy czym eksploatują je czę 
sto w sposób niewłaściwy. 
Wiele Jest te:!: przypadkowoś­
ci w doborze terenu eksulo-

.ata<:;li torfu, co nie zaw~.<e 

gwarantu~ uzdrowisku naj­
wyższej jakości surowiec lecz 
niczy. 

Skutecznym przeciwdziała-
niem tak iej sytuac ji byłoby 
opr acowanie długofalowego pro 
gramu eksploatacji torfu na po 
trze·by lecznictwa uwzględnia· 
jącego zarówno zapotrzebowa­
nie uzórowisk I innych dzia-

senkarkl amerykańskiej 
Joan Baez, gwiazdy festiwalu 

w Newport. W ostatnim dn!u 
X" :UFP wśród uczestn ików 
koncertu jubileuszowego znaj­
dzie si<: jeden z ubiegłorocz­
nych la ureatów - Muslim Ma 
goma jew. Tak więc w koncer 
cie t y m wystąpią : Lill Iva no­
va . Ka r el Gott, Henri Des , Do­
na!<! L a utr ec , Ger r y Wolt o­
raz Ewa Demarczyk i Anna 
German. 

Koncert jubileuszowy oraz 
„Dzień Płytowy" w sobot<: 29 
bnf. W7lbudzają duże zaintere­
sowanie melomanów. Wystąpią 
w nim przeclstawiciele 17 w v 
twórni płytowych, m. in.: Bar . 

trzech zaginionych alpinistów 
japońskich, któr zy próbowali 
zdobyć S?.Czyt Matterhorn w 
A1pach, zrezygnowała z da l­
szych poszuk·iwań. Trzej alpi­
niści japońscy udali się w koń 
cu ub. tygodnia w góry I do 
tychczas nie w.rócili. W gó­
rach zaskoczyła Ich gwałtowna 

burza i niska temperatura. 
Przypuszczalnie wszy scy trzej 
zgln<;ll. Wysłany Ich śladem 

helikopter powrócił nie odnaj 
dując zai:inionych. 

W NUMERZE M. IN.: 
+ Repertuar teatrów na ca­
ły miesiąc + Wrześniowe 

premiery filmowe • Spis 
imprez sportowych + Łódź 
literacka • Nowości wydaw 
Ilicze + Lodziana • Infor 
macje o ważniejszych impi:e 

zach kulturalnych. 
Już w piątek 28 bm! 
Już w piątek 28 bm! 
Łódzki Informator 

Kulturalny 
fila wrzesień) 



Nowe bodźce w energetyce 
stania sieci. Ma &no na celu 
zmn:ejszen1e strat sieciowych, 
popra,wę ;pawnoś<>i pracv ca­
łego systemu elektroenergetycz 
nego. zwiększenie n1ezawodności 
dostaw energii dla odbiorców 
oraz ztttnie)szende ograniczeń w 
tych dostawach. Celem innych 
zadań - ujętych w odpowied­
nie wskaźniki jest poprawa fa 
kości (częstotłi·wości) enMgii do 
starczonej odbi<>rc<>m oraz utny 
mywanie w systemie energetycz 
nym takiego poziomu napięć, 
który zapewni najmniejs-ze stra 
ty w przesyłaniu prądu i wła­
ściwe jeg0 napięcie u odbior­
ców. 

Energetyka podśta.wa gos 
podarki narodowej - jest bar 
dz.o spe.~yficzna. gałęz .ą prze­
mysłu . Jej produl<cji, · na p:zy 
kład, nie da sa: magazynowac. 
Bardz:e.1 mż jakakolwiek inna 
dz'.ed1'ina przemysłu zw·ązana 
jest ona z l>ieżąc.-mi po~rzeha 
mi uzytkown.lka - odbiorcy na 
tychmiast zużywanej energii. 
Wymaga to też odpow'.edniEgo 
,,u3ta\v,en ia" energetyki w no 
wym systemie bodżców ma·terial 
nych, dostos<>wa.nia o!;lóln:ych za 
sad tego systemu do warunków 
jej działalności. Podstawowe 
prace w tym kierunku zostały 
w zasadzie zako1':.czone. a o ich 
wynikach poinformował PAP 
dyrektor ekonom>czny Zjedno­
czenia Ene , getyk-i - fllgr Sta 
n1sła w Rosiak. 

Zao;?dniczym ~lementem wy~ 
rózn .aJącym energetykę - mo 
w1 dyr. s. Rosiak - Jest fai< t, 
Żt! odmienme niż inne dz ' ały 
przemysłu. traktować ja trzeba 
jako _jedno w'.elkie przedsię­
b ·orstwo : niepodzielnv orga. 
nizm gospodarczy. ścisła za:eż­
n9ść m:ędzy wytwarzaniem, 
przesyłaniem i zużyc'em ener­
gii elektrycznej powoduje bo­
wiem to. że syntetyczna ocena 
energetyki jest możliwa tylko 
w skail całego krajowego sy­
stemu. W takie.i też skali obli­
czany bed•ie przyjęty dla zjed 
noczenia wskaźnik syntetycz­
ny - jednostkowy koszt ener­
gii elektrycznej dostarczanej 
odbiorcont, którego· obniźka sta 
rtowi główny kierunek naszego 
działania. Z tvm wskaźnikiem 
dla ca-lego zjednoczenia związa 
ne są ściśie zadania w zakre 
sie obnit.ki ,kosztów jednostko 
wycb dla poszczególnych pio­
nów energl"tyki. iak koszt zmia 
ny energii (UW7.ględnia,iący 
kos11ty oaliwa i zakupu ener­
giJJ, nor11iatywne koszty mocy, 
przesyłania i rozdziału energii 
1>raz obsług; odbi<>rcow. 

Inny wskaźnik syntetyczny 
worowadza się tylko w podle 
głych ziedn-0czeniu zakładach 
przetnysl?,,,.Ych przeds'.ębior­
stwa „Elbud", w „Energopom'a 
rze" i za1kładach remon·towych. 
Tu bo;dzie obowiązywał wynika 
wy ooziom kosztów, wyrażaja­
cy sie stosunkiem kosztów do 
wartości sprzedanej produkcji 
i usług. 

O wynikach ekonomicznych 
energetyki decyduje wiele czyn 
ników - mówi dyr. s. Rosiak 

ale podstawowe są cztery: 
jakość m'ISzYn. i urządzeń wpro 
wad„anycb do eks:tloatacjl, 
spraw'1ośł słttżb remontowych i 
zaplecza technicznego w two­
rzeniu wJ1.runków do maksy­
malnego wykorz:ntywania mająt 
ku trwałego. poziom kwalifika­
c.ii >.ałóir eksplo:ltacy.inych ob­
słagują.r.ych masz:rny i una.dze 
nia l"nergetyc„ne oraz jakość 
pali wa. z t.vm.( „ przede wszy~ 
stkim c_zinnikami starano się 
wiązać w 'energetyce zawodowej 
ćały system bodźców, zwłasz­
cza zadania odcinkowe. 

Rozbudowa energetyki koo;ztu 
je milia r dy. Duża jej kapitało 
chlonno~ć nakazuje zwrócenie 
szczególnej uwagi na kortiecz.. 

ność stałego zwiększania wyko 
rzystan:a istn iejących już zdol 
ności wytwórczych. Dlatego za 
jedno z głównych t>-d~fl odcin 
kowycb dla załóg zakładów e­
nergetyeznycb, elektrowni ciep 
lnych. elektrociepłowni wy-
dzielonych elektrowni wod-
nych uznano po!eps»anie wska-
7.nika normatvwne.f mo.cy dys 
vozycyjnej. Re.alizac.ia tego za 
dania · wym •• ga dalszego postępu 
w zakres ie eksploatac.li i re­
mnntów kotłów oraz bloków i 
urzadzeń energetycznych. wy­
dłu żania okresów m;ędzyremon 
towych. skracania czasu posto-
1u i poprawy iakości n~mon­
tów. 

Skrócenie okresu postoju re­
montowanych urządzeń ener­
getycznych jest też jednym z 
!l'łównych zadań of.Icinltowycb 
zakładów na pra wczyh energety 
ki. Ma ono na celu ścisłe po­
w:iąza:i.:e interesów służb re­
montowych z podstawowym za 
daniem zakładów energetycz­
nych, jaki m iest za1pewnienie 
wzrostu wykorzystania środ-

ków trwałych. Droga do tego 
celu wied„ie przez skracanie 
cykli produkcy jno-femonto­
wych w oparcil1 o ustalone nor 
matywy oraz wykorzystani~ 
środków trwałych zaplecza re­
montoweg0 energetyki obrabia­
rek · i innych urządzeń. 

Obok poprawy wykorzystap.ia 
rnaJątku trwałego, do podsta­
wowych zadań załóg elektrow­
ni I elektrociepłowni należy 
stała obniżka jednostkowego zu 
życia paliwa. Każdy gram 
zaosrezędz<>nego wegla na wy 
produkowanie 1 kWh energH 
daje w skal i kraju tysią.ce ton 
paliwa. Minlmalizacja zużycia 
paHw popraWia !Hlans pa!lwO­
wy kr.:iju i jest jednym z głów 
nych czynników oi>niżk.i kosz­
tów wŁasnyc.h energetyki. 

Coraz większegu znaczenia w 
energetyce nabiera też racjo­
nalna !fOSpodarka sieciami elek 
trycznymi. a Z'Własz.cza o napię 
ciu 110, 220 i 400 KV. Stąd się 
więc bierze "'ażne zadanie dla 
zakładów energetycznych 
poprawa wskaźnika wykony-

We wszystkich pionach i za­
kładach ,jednoczenia przewidu 
je się zadania odcinkowe z za­
kresu postępu technicznego w 
dz'.edzinie wytwarzania, przesy. 
łania i rozdziału energii oraz 
obsługi odbiorców. W ramach 
tych zadań mogą być i będą 
realizowane również takie nrzed 
sięw1lięcia, które nie maja bez 
pośredniego wpływu na wyniki 
ekl1nomiczne przedsiębiorstwa 
czy branży, sle przynoszą inne 
korzyści społeczne, jak zmniej­
s:ianie zapylania atmosfery czy 
likwidacja innych uciążliwych 
dla społl!c>,eństwa i gospo<ła.rki 
skutków działania energetyki. 
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P 
iećdziesiecioma dwoma 
głosami (p„eciwko czter 
dooiestu siedmiu) sena.i 
amerykański odrzucił po 

-orawkę senatora Brooke'a, po­
stulującą zaniechanie rozbudo­
wy systemu antyrakietowego 
znanego pod nazwą Safeguard. 
W ten sposób zakończony został 
drugi etap batalii przeciwko 
real1izacji pro,gramu antyrakie­
towego, i to zakończony prze­
graną jego przeciwnikó-w. Tych 
wszystkich w amerykańskim se 
nacie (a iest ich orawie poło­
wa), któ!"zy widzą w posunię­
ciach administracji i Pentago­
nu przeszkodę na drodze wiodą 
cej do porozumień rozbrojenio­
wych, a zwłas.zcza - dysonans 
Jeśli chodzi o zakończone nie­
dawno rozmowy w sprawie o.gra 
niczenia zbroień strategicznych 
SALT, których trzecia runda 
odbędzie się w listopadzie w 
Helsinkach. 

Decyzja prezydenta Nixona. 
aby nie po.przestać na dwóch 
bazach tych antyrakiet s;po-tka­
ła si~ z ostrą krytyką częśd 
opinii publ•icznej w Stanach 
Z.ied-noczonych. Dziennik „New 
York Times" wysunął wręcz 
tezę. że system Safeguard. nie­
zwykle zresztą kosztowny. Jest 
ootrzebny administracji przede 
wszystkim do politycznych, i 
to wątpliwych. celów, jako że 
jego skuteczność na wypadek 
wojny była by minimalna. 

„Od początku stwierdza 
.,Times" - jeszcze w czasach 
administrac.1i Johhsonił. anty­
rakiety systemu Safeguard moż 
na określić jednym mianem: 
rakieta w poszukiwaniu właści­
wego celu. A cel te·n określano 
coraz to inaczej. w zależności 
od tego, co dało się łatwiej 
sprzedać w Kongresie USA''. 

Ostatnie a.rgumenty z tego 
arsenału propagandowego, i to 
przytaczane właśnie w czasie 
rozmów rozbro.ieniowych w 
Wiedn-iu, sprowadzały się do te­
go, Ż<! system Safeguard po­
trzebny .iest. ażeby skłonić 
Związek Rad7iecki do zl'(ody za­
równo na jednostronne ograni-

Drugi przegrany etap 

Batalia o antyrakiety 
czenie radzieckich rakd<!t SS-9. 
jak i na dwustronne (dotyczące 
ZSRR i USA) - ograniczenie 
lub nawet likwidację systemów 
antyrakietowych. 

J 
ednak obserwa-torzy poli­
tyczni w USA uwa.żają, że 
w świetle postępów. jaJ<ie 
d·okonane zostały w cza-

sie rokowań wiedeńskich, tego 
rodzaju argumentacj.a nie wy­
trzymuje krytyki. ponieważ za­
równo rozbudowa sieci antyra­
kietowej, jak i wpro-wad'Zenie 
do arsenału USA raki<!t o wie­
lu, oddzielnie sterowanych gło­
wicach jądrowych (MIRV), nie 
tylko nie może doprowadzić 
Związku Radzieckiego do jedno 
stronnych ustępstw, ale przeciw 
nie, musi wywołać w Mo.skwie 
wrażenie. iż rokowania stano­
wia dla Waszyngtonu zasłonę 
dymną, mającą ułatwić przyś 
pieszenie wyścigu zbrojeń. Sta 
ny Zjednoczone nie mogą sobie 
paza tym rościć pretensji do 
prowadzenia rokowań z pozycji 
siły (czym ndektórzy próbują 
usprawiedliwić realizację pro­
gramu MIRV). panieważ Od 
da·\vna już wiadomo. że nie ma 
. ią co Uczyć na przewagę w ja­
kie.i kol wiek dziedzinie zbrojeń: 
nowocżesna technika orzekreśla 
z góry tel(o ro<lzaiu rachuby. 

Dla obecnego kie<"unku ame­
r:vkańskiej oolityki w tej dZi<!­
dzinie, p0uCzaface sa poprzed ... 
nie doświadczenia. które przy­
pominaja: niektórzy kol]lentato­
rzy w USA. Ponieważ Nixon 
jest zwolennikiem teorii, że na 
razie można by się dogadać ze 
Związk•iem Radzieckim na te­
mat ograniczenia orodukcji ta­
kich broni, z których rezygna~ 
cja nie bedzie zbyt trudna. a 
trudniejsze sprawy (takie jak 
Drobiem rakiet & wielu głowi~ 

cach) - odłożyć na potem -
dzienni-k „New York Herald 
Tribune'"' przypomina- ku prze 
strodze - pewne sizczegóły z 
przeszłości. 
Podoł>ny a-rgument wysuwa­

no - ni<!~rety (zdandem dzien­
nik-a) - w roku lM:l. kiedy to 
czyta się dyskusja nad ograni­
czonym zatk:azem doświadczeń 
z bronią jądrową. Zamiast przy 
jąć wówczas propozycję pre­
miera Chruszczowa w sprawie 
dwóch lub trzech inspekcji 
rocznie. "° pozwoliłoby na cal 
kowity zakaz ta:kich d,,Swiad­
czeń, łącznie z eksplozjąmi pod­
z,iemnymi. d<>wodzono w USA, 
że dalsze rokowainia doprowa­
dzą do takiego rozwiązania w 
późniejszym termoinie. 

„Tymczasem historia oka-za.la 
- stwierdza .,NYHT" - że pro 
pozycja w spravv;e dwóch lub 
trzech in&pekcji, która wyda­
wała się wówczas ryzykowna -
dzisiaj, gdy ulepszono metody 
wykrywania eksplozji podziem­
nych n.ie nasuwałaby takich 
wątpliwości;. p0 drugie - do­
świadczenie dowodzi. że pod­
ziemne wybuchy pozwoliły na 
rozkręcenie wyścigu zbrojeń" • 

A 
więc, J>:dyby nie stanowi· 
sko USA. które pod pre­
tekstem od-łożenia na po-

. tern spraw „trudniejszych" 
chclały .1>0t:oslawić seb'ie ofwar 
tą furtkę dla dalszych ekspery 
mentów jądrowych. za.oomniały 
o tym, ie Związek Rad.ziecki 
nie będzie mógł patrzeć: na to 
biernie i że ta .. ostirożność" do 
p"owadzić musi do przyśpiesze­
nia wyścigu w tak niebezpiecz­
nej dziedzinie. Glosowanie w 

senacie było jeszcze jednym 
zwycięstwem tego sposobu my­
ślenia. 

ZOFIA ARTYMOWSKA 

... -- ...::· 

Tak czq nie 
~hadeckiel partii 

(Korespondenc1a z Bonn) 
Prezydium chadeckiej partii CDU w składzie: Kiesin­

ger, Barze!, von Hassel, Heck, - Schroedet, Stoltenberg, 
Kohl oraz pani Wex, rozpoczęto w środę obrady w Bonn. 
Z ramienia CSU na spot·kaniu przebywają Stoecklen i 
von Guttenberg. Jak wiadomo, należą oni do ·grona naj­
bardziej nieprze~ednanych przeciwników polityki kancle­
rza Brandta. 

Obrady prezydium CDU przykuwają uwagę kół politycz 
nych z dwóch powodów: poprzedzily je burzliwe dysku­
sje oraz gniewne wystąpienia wielu chadeckich działa­
czy, jak np. w organizacji kolońskiej CDU i licznych 
kotach młodzieży demokratycznej. Bońs.kie obrady anon­
sowały także wypowiedzi tych polityków chadeckich, 
którzy ostatnio odwiedzili ' Polskę. Głównym celem ata­
ków stal się Kiesinger. Jego. sztywne nieprzejednane st~-
nowisko wobec polityki koalicji rządowej i ataki prze-
ciwko Związkowi Radzieckiemu wywołały W szeregach 
jego własnej partii obawy, że CDU może prędzej lub 
później znaleźć się w izolacji. Młodzi demokraci zapyty­
wali Kiesingera wprost, czy kontynuowana przez niego 
totalna krytyka każdego posunięcia rządu . Brandta 
Scheela nie jest oparta na lęku przed Straussem? 

$rodowe obrady prezydium. CDU poprzedziły wystąpie­
nia w r&dlu i telewizji Barzela i wiceprzewodniczącego 
frakcji CDU Stoltenberga.' W obydwóch tych" wystąpie­
niach zabrzmiały ugodowe nuty ood adresem rządowej 
koalicji. Barzel powtórzył - poprzednio już przez siebie glo 

i s-zone zdanie - że CDU uzależnia swoje stanowisko w sprawie 
podpisanego w Moskwie układu - od praktyc'znych skut· 
ków, które przyniesie on.; dla Berlina zachodniego. Pozo­
stawił więc otwartą furtkę wiodącą do ewentualnej współ 
pracy z rządzącą koalicją. W podobnym duchu wypo­
wiedział się Stołtenberg. Krytykując ostro politykę ko-
niunkturalno-gospodarczą i finansową rządu bońskiee:o 
podkreślił zarazem, iż widzi on możliwość nav.'iązania 
konstruktywnej współpracy z rządzącą koalicją SPD-FDP, 
zarówno w dziedzinie polityki zagranicznej, jak I we­
wnętrznej. 

Obserwatorzy bońskiego fycia politycznego zgodnie na 
ogół oceniają środowe posiedzenie prezydium CDU. Uwa­
żają oni, iż zapoczątkowano proces zmian w łonie cha­
decji. Dominuje przy tym pogląd, że Kiesinger stoi na 
straconej pozycji mimo poparcia przez polityków esu 
Stoecklena I Guttenberga. , Zdan,iem wielu polityków cha­
deckich ciągłe . „nie" rzucane przez Kiesingera pod a<lr~­
sem Brdndta może pn!ynieść ich partii · więcej strat rnż 
zysków. I chociaż środowe obrady .. pr~zydium CDU nie 
mogą przymesc decydujących . rozstrzygqięć, otwierają 
one drogę do dialogu z koalicją rządzącą. 

ZYGMUNT SAWICKI - RWE z n ll&JJlllllW 

Aby nie zabrattlo borowiny 
(Dokończenie ze str. 1) 

łów lecznictwa na borowint:, 
jak też określającego miejsca 
jej wydobycia i metody zago­
spodarowania torfowisk.· 

Kraj nasz dysponuje wyjąt­
kowo dużymi i obfitymi zło­
żami torfowymi - zalegają one 
na obszarze ok. 1,5 mln ha, 
a część stanowią torfy o skla 
dzie organicznym szczególnie 
przydatne dla lecznictwa. Nie 
powinno być zatem żadnych 
trudności z zabezpjeczeniem, 
na długie lata, . borowi n;:. „ , dj;l 
uzdrowisk! .Jednakze wydziele 
nie z obszarów torfowyt:n te; 
renów, które byłyby zagospo-. 
darowane i pr2.ez.na$!zone do 
wylącznel eksnloatacji przez 
uzdrowiska stale się coraz P'l 
niejsze. Przede wszystkim z 
uwagi na coraz szybciej pastę 
pu.iaee na torfowiskach prace 
melioracyjne. Tereny torfowe, 
uznane za wysoce urodzajne., 
sa systematycznie zal(ospod~ro 
wywane rolniczo. Kurczą się 

więc szybko odziewicze" tor­
fowiska, niedawne pustkowia 
i 'bagna przekształcają się w 
uprawne · PDla. 

Tymczasem torfowisko nawo 
żOne mineralnie, poddawane 
zablegóni ochr<>ny roślin, z U• 
życiem śuodków chemicznych 
jest już w zasadzie utracone 
dla celów lecznictwa. Torf ką 
pielowy musi odpowiadać wy 
sokim wymogom higieny, być 
wolny od wszelkich, a zwłasz 
cza chemicznych zanieczysz­
czeń. I · ał>y taką wlaśnle bo­
{ O-Winę, ~i.Pl.V .uzqrP.w,iska w do 
statecznej ilości należy usta­
lić ritany jej eksoloatacJJ i w 
n.ajbl.W!sz)Kl}l d dalszych la~ 
tach„„, ;t;?i~twsi.ę, ..,\ld&ne próby 
ustalen\a takiego programu 
podjęły uzdrowiska w Koło­
brzegu i Swinoujściu. Tamtej 
sza . • dyrekcja ściśle współpra­
cuje ze służbą t!Osoodarkl tor 
fowej" ·rad narodowych. Współ 
praca taka byłaby potrr.ebna 
również 1 w innych rejonach 
kraju. 

* S_PORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT . 

Dziś spot~kamy się 
w Helenowie 

Pil~arze Ruchu nadal _liderami I ligi Skład reprezentacji Polski na mecz z Danią 
ZI Dziś o Jl'Odz. 18 na torze w 
~Helenowie rozpocznie slę daw 
~no >;apowiadany mecz kola­
~ rzy torowyrh Polska - Łódź. 
~ W obu drużynach wys.tąpią 
~znani z '"--ielu ·wyścigói:'V mię-­
o, dzynarodowycb reprezentanci 
~naszego kraju. 
j?. Program obejmuje wszyst­
~ kie konkurencje olimpijskie, 
f/ plus wyścig długodystansowy. 

„ Orzeł" liderem 
ligi okręg owe i 

Piłkarze ligi o-kręgowej roze 
grali wczoraj ostatnie spotka­
nia wyznaczone na dni robo­
cze. Pozostałe 9 kolejek zapla 
nowano na 'niedziele. Zakoń­
czenie rundy jesiennej 2S paź 
dziernika br. 

Oto wyniki wczorajszej . szó­
stej kolejki: 

Start II - Warta Sieradz 5:1 
(4:0) 

Polonia Piotrków Chojeń 
ski KS 2:2 (2:2) 

Lechia Tomaszów Pogoń 
Zd. Wola 3:1 (1:1) 

Wtókniitrz II Pab. Orzeł 
Łódz o :2 en :o) 

Bzura Ozorków - Włókniarz 
'.II Łódź 0:1 (O:O) 

Boruta Zgierz Czarni Ra 
domsko 1:4 (1:1) 
ŁKS II - Piotrcovia 1:2 (0:1) 
Skt"a B~lchatów Czarni 

kutńo 3 :3 (3 :2) 

TABELA 
1. Orzeł 
2. Cz.arni (Rad.) 
3. ŁKS II 
4. Włókniarz tr (L) 
s. start n (Ł) 
6. Piotrcovia 
7. ChKS 
8. Lechia 
9. :Boruta 

10. Wąrta 
11. Skra 
i2. Pogoń 
i3. Czarni (Kutne) 
14. Bzura 
15. Polofiia 
16. Włókniatz rt OM 

11:1 
10:2 
10:2 
9:3 
8:4 
8:4 
6:6 
6:8 
6:8 
4:8 
4:8 
3:9 
3:9 
3:9 
3:9 
2:19 

14:3 
23 :7 
20:5 
14:12 
11:7 
9:9" 

13 :11 
q:ll 
12:12 
11 :7 
8:16 
8:11 
6:10 
7:17 
9:20 
5:14 

Wczoraj rozegrano kolejną 
rundę spotkań piłkarskich o 
mistrzos\wo I ligi. Największą 
niespodzianl<ę sprawił Mielec. 
Tamtejsza Stal zremisowała 
O:O z mistrzem Polski Legią. 
Jeszcze jednej porażki doznali 
piłkarze Gwardii. Przegrali o­
ni tym razem 0:1 z Górnikiem 
(Zagłębie). 

Dotychczasowy lider tabeli 
Ruch wygrał wysoko z Zaglę 

SZOMBIERKI - POLONIA O:Z 

Bramki dla 
Gdawiec - 8 

89 min. 

MIELEC 

Polonii zdobyli 
min„ Chojnacki 

LEGIA 1:0 

Stal Mielec zremisowała z 
mistrzem Polski - Legią (War 
szawa) o:o. Widzów rekordowa 
ilość - ok. 20 tysięcy. 

biem 4:1 i tym samym nadal.-----------------• 
jest na pierwszym miejscu. 

Oto krótkie relacje z posz­
czególnych spotkań. 

ROW-ZAGŁĘBIE (W) 2:0 
ROW (Rybnik) pokonał Za-

głębie (Wałbrzych) 2:0 (0:0). 
Obie bramki zdobył Lerch. 

RUCH - ZAGł.ĘBIE (S) 4:1 
Prtodownik tabeli, Ruch Cho 

rzów, pokonał Zagłębie Sosno 
wiec 4:1 (0:0). Bramkj dla zwy 
cięzców zdobyji: Marks - 2, 
Bula i Faber. Dla Zagłębia 
honorowy punkt uzyskał Ko­
walczyk. 

Zmiany terminów 
spotkań I Uqi 

Zaległe spotkanie I ligi ptt­
karskiej Legia - Zagłębie Wał 
brzych rozegrane zostanie w 
\llarszawie 29 bm. Mecz Gór„ 
nika Zabrze z Zag!ębiem Wał­
brzych. który miał się odbyć 
13 września, został przełożony 
na 10 września. 

Medaliści Uniwersjady 
Uni•wersjada stawiana jest poci względem swojej wysokiej 

rangi sportowej bezpośred.nio po ot.imoiadzi.e. Skut>ia ona za 
każdym razem wszystkich na.Heoszych sportowców - akade­
mików. W Turynie stan.ie na starcie prz<!szło 3 tysiące za­
wodniczek i zawodników z 63 krajów. 
Jeżeli chodzi o k<rótki rys historyczny - wa·rto wspam­

nieć że w 1939 r. w Monte Carlo zło-te medale dla Pol•ki zdo­
byli: Gąsowski, Gerutto, bracia ·M:ariatt i Karol Hoffma'1o· 
wie, Krotochila, Bocheń•ki. 

W 1949 r. w Budapeszcie medalistami zostali: Stawc„vk. 
Kocei"ka, a w 1957 w Paryżu: Gąsior. Watny, Szyszko i dru­
żyna piłki siatkowe.i kobiet oraz Krzesińska w skoku w dal. 

W 1961 r. w Sofii na pocHvm zwyciezct>w staneli: Piat­
kowski, Gąsior, Janiszewska, a Sidło. Salomon i Zaicharle­
w!cz przywieźli do kraju srebrne medale, 

W 1963 w Porto -Aleg>ro 5'bartowa1i :iedY'nie S1Zermi<!'l"Ze. 
Zdobyli ond 3 złote meda•le. 

W 1965 r. w Budapeszci.€ talentem S\Woim zabłysła I. Kir­
szenstein; (zdo-była ona dwa złote medal€ w biegach na 
100 i 200 m) oraz Straszyń.ska i Marcinkowska w sk.01kach 
do wody. 

Z DZIENNIK WDIKI nr :!03 (11866) 

' 

GWARDIA - GORNIK (Z) 0:1 
Piłkarze Gwardii Warszawa 

przegrali w meczu na włas­
nym boisku 8:1 (O:O) z Górni­
kiem (Zabrze). Bramkę zdobył 
w 47 min. Lubański. 

W zespole gości do przerwy 
poza nieźle grającą linią de-
fensywną trudno jest kogoś 
wyróżnić. Po przerwie nato-
miast podobali się Lubański, 
Szołtysik i Szaryński. 

W pozostałych meczach Po­
goń pokonała Wisłę 1:0, a GKS 1 
Katowice zremisował o:o ze 
Stalą Rzeszów. 

TABl!lLA 

1. Ruch 
2. Stal (M) 
3. Pogoń 
4. Legia 
~- Górnik (Z) 
6. ROW (R) 
7. GKS (K) 
8. Stal (Rz) 
9. Szombierki 

10. Wista 
11. Polonia 
12. Zagłębie (W) 
13. Zagłębie (S) 
14. Gwardia 

9:1 
7:3 
7:3 
6:2 
6:4 
6:4 
5:5 
4:& 
4:6 
4:6 
4:6 
3:5 
2:8 
1:9 

18-5 
8-6 
4-7 
6-1 
8-7 
4--1 
4-3 
4---4 
7-9 
7-10 
3-4 
4-5 
3-8 
2-9 

Czołowi kolarze Polski 
startują w Łęczycy 
ZbLiża sie t~rmin vrrr wysci­

gu ko·larskiego „szlakiem Walk 
nad B:mrą". Wyści!( organizuje 
redakcja „Ziemi Leczyckiej". 
Jak nas wczoraj oo-informował 
jeden z głównych ori?anizatorów 
tej imprcz:v red. Zb. Skibicki 
na start do Łęczycy (6 wrześ­
nia) przyjedzie kil-ku najlep­
szych S'Z<>sowców Polsoki. Wy­
mieniane SEt nazwiska: Sz.urkcw 
s.k!ego, Czechowo;kiego, Stachury, 
Górskiego, Wożniaka, Kaczmar­
ka i Ja·ku-bowskiego. 

Ponadto startować beda wszy­
scy najlepsi zawodnie)' klubów 
Łod-z.i i wo.iew6(jztwa ł(>dr.kiego. 
Pucharu broni '.r. Szpak. 

no lodzi przyjadą piłkarze Rumumi 
Piłkarze nasi rozpoczną wkr6t 

ce serię spotkań m.iędzypaństwo 
wych. 

W nadchodzącą środę -
września w WarszaW:e spotkamy 
się z reprezentacją Danii. Z pił­
karzami tego kraju walczyliśmy 
już 10 razy i tylko trzy mecze 
wygraliśmy. NajsrorT' • ..,tniejszą 
porażkę ponieśliśmy w 1948 r„ 
przegrywając w Kopenhadze 
0:8. Ostatni mecz wygraliśmy 
2:0. 

Na środowy mecz kapitan S'Por 
towy PZPN wytypował następu 
jących p'.łka,rzy: Kostkę, Czaję, 
Szyma.no·wskiego. Wyrobka, Win 
kiera, Anczoka. Stachurskiego, 
Bulę, Deynę, Blautha, Szołtysi­
ka, Lubańskiego. Gadochę, Mań­
kę, Szaa-yńskiego, Jarosika i Wi­
lima. 

W kilka dni później, bo już 
6 września nasi pHkarze grać 
będą w Rostocku z reprezentf\e:lą 

NRD. Ponadto czeka nas spot­
kan'.e eliminacyjne z cyklu roz­
l(rywek o mistrzostwo świ.a•a 
z Albanią w Chorzowie (14 pRź 
dzierriika) i mecz z CSRS (25 
paźdz'.ernika) w Morawskiej 
o,tra'Wi.e. 
Mlod-zieżowcy grać będą z Da 

nia (I września w Naestved). z 
NRD (6. wrześn'.a w Kielcach), 
15 wrzesma w By<:l'i?oszcz)I' z 
drużyna ZSRR. 30 września 
wz~IPdnie 1 naźd'T,iernika ~ Ru 
munia w Lodzi oro~ z Alhąnią 
w Albanii i z CSRS w Koszy­
carh, 

Ponadto PZPN <>ro:anizuje na 
Sląsku turniej nadzie' ol'm"ii­
'=kic.h z url:r.iMłem nRstepui::tc:v~h 
driu:vn: '7.SRR. Węirlflr. R~nntt­
nii. KRL·D, CSRS. NRD. J\:11bv. 
Rułg~rii i 2 drużyn l'olski. 
Mecze rozl!rywane będą w 
dniach między 3 a 12 wr,ześn·ia. 

* * * . 
Do kalenda.rz:vka tych Imprez 

dol'czyć trzeba jeszcze spotkania 
lig..,we. Na.,: naibardziej Jntere­
,,.1.ia wyniki l>ilk•rzy i.RS i 
St9rt11. ,„ n~richo<l~'!ca sobotę 
o f!~'1"l. 16,~n <:tart @'r::t lt s;_,.h;e 
s Uni<\o a LKS jedzie do Byd-

goszczy na mecz z Zawiszą. 
6 września ŁKS grać: będz'.e li 

siebie z Wartą. a Start wyje­
dzie na spotkanie ze Sląsk'.em. 
Natom'.ast 9 września Start l!<a 
u siebie z Olimpią. a ŁKS wy­
jedzie do Krakowa na spotka• 
n:e z Garbarnią_ 

Slqsk - Star 1:1 
Na Stadionie Olimpijskim we 

Wrocławiu rozegrany został za 
legły mecz piłkarski o mislrzo 
stwo II ligi, w którym Sląsk 
(Wrocław) po bardzo slab2j 
grze zremisował ze Starem 
(Starachowice) 1:1 (0:1). 

Prowadzenie dla gości uzy­
skał w 27 • min. Nowak, a w·y 
równanie dla gospodarzy z.:!o 
był w 48 min. E. Kot. 

Piłka z autoeraf ami 
piłkarzllj 

dla kibiców Łodzi 
Wspominaliśmy o tym, że 

wszystkie biura podróży l tu­
rystyki w Łodzi mają do sprze 
dani-a bilety wstępu na Stadion 
Dziesięciolecia w Wars za wie na 
mecz międzypaństwowy w piłce 
nożnej Polska - Dania (2 wrze 
śnia - godz. 16.30). 

„Orbis" razem z „DL" zapo­
wiedział' wycieczkę autokarami. 
Dla tych, którzy będą mogli 
wyjechać z Łodzi wcześniej 
„Orbis" zorganizuje wycieczko: 
samocliodami po Warszawie. 
Wśród nabY"fców biletów 

wstępu na wspomniany mecz 
rozlosowana zostanie piłka noż 
na ·z autografami piłkarzy obu 
drużyn. 

Zgłoszenia lndvwidualne 
zbiorowe przyjrhuje „Orbis" w 
Łodi.i przy ul. Piotrknwskiej 67 
i przy Pl. Wolności 6 (tel. 
301-01). 



niełlbałstwa 

G ' . 
S1ŁO DOBREJ ROBOTY MA POWAB W OCZACH OSOB AKTYWNYCH„, SYMPATY• 

1: SZCZERZE Z TYMI WSZYSTKIMI, DLA KTORYCH OBCE l WSTRĘTNE SĄ MĄ. 
RAZM, Q•PIESZAŁOSC, BRAK:'.)R0BSTWO, TANDECIARSTWO, ROBOTA ABY ZBYC, SWIA 
DOMIE 1'0LER'OWANE PARTACTWO I FUSZERKA, ZRYW BUNTU PRZECIWKO TYM PRZY 
W AROM . TO ZARAZEM PORYW KU ICH PRZECIWJENSTWU, KTÓRYM JEST MISTRZO­
STWO WŁ.ASNJE. NIE KAŻDEGO STAC NA OSIĄGNIĘCIE MISTRZOSTWA, ALE KAŻDEGO 
STAC NA\ WYSIEEK J.AK NAJWIĘKSZEGO MOŻLIWEGO PRZYBLIŻENIA SIĘ DO!li. 1 TO 
;WŁASNIEł.JEST TAK BARDZO U NAS SPOŁECZNIE POTRZEBNE„.". 

a 

Nasze sprawy codzienne ______________ ...;______________________________ 

iedy Mariola ukończyła 7 lat i po raz pie1'wszy mlala 

K iść do szkoty, mama kupua jej zegarek. Widać jednak 
za.pomniata wytiumaczyć dZ·lecku do czego on faktycznta 
stuży - dość. że mala, a następnie duża już dziewczynka 
przyzwyczaila sU: traktować ów atrybut Chronosa jako 
modną ozdóbkę, a nie jako jeden z najbardziej przy· 

d4-tnych przedmiotów codziennego użytl<u. 

Cyta4, kłMet:O 'lriywam śwb\domie jako 1 wsłęp11, po. 
ehodBi n- Juna oll prof. Tadeusza Kota1·bińskiego z 
jego „Medytacji o iyeia 1odziwzym". Teksłov1i temu przy 
padnie rola dwojak.: motta i \komentarza, oehoć nie bę­
dzie ło bynajmniej łrakkt • dobrej rołN»cie. Wręcz 
prMCliwnle. 

bitraż. Rokrocznle trafia ich 
tam niemało. Sądzi się nieso­
lidnych dostawców, którzy nie 
dotrzymują terminów umów, 
nie wywiązują się z zobowią­
zań kooperanta, dostarczają 
towar zlej jakości. Takich sPo 
rów, w które wdają się zakła 
dy gospodarki uspołecznionej 
bywa w roku około 200 tysię 

dobrej pracy przedmiot fety 
szu o wątpliwych właściwe, 
ściach wychowawczych. A 
przecież ta dobra praca to nic 
innego jak zwykły codzienny 
obowiązek. Czyniąc zeń sym 
bol kultu uznajemy tym 
samym złą robotę za zjawi­
sko normalne, eo logicznie ro 
zumując normalne raczej nie 
jest. 

Myślę, że nie t11l1<0 malej Marioli aie I wtelu spośród nas d<>­
roslych przydałaby s!ę jakaś solidna I od podstaw wychowaw• 
c zych reedukacja w tym zakresie, bowiem z zegarki em nie zaw­
ue potrafimy żyć -w zgodzie, o czym świadczą co krok napoty· 
kane tego przykłady. Jeśli dotyczą one zwykłych I naszych czy­
st-0 prywatnych spraw w rodzaju t-Owarzysk i ego spotkania czy 
randki, to jeszcze pól biedy - choć I w tej tak pozorni~ czysto 
osobistej dziedzirue niepunktualność - a co z tym się wiąże, nie 
poszanowanie czasu swojego t bliźnich - nie należy do godnych 
pochwały cech wspólczesnego czlowieka. W gospodarce natomiast, 
w stosu,nkach irpolecznych, w którycll uczestniczymy - lekcewa• 
żenie mtntit. a następnie ! godzin to sprawa już nie tylko do­
brego wycllowanla, ale poważne zagrożenie dla prawidlow".go fun­
kcjonowa:nia organizmów spoteczno-ekonomlcznycll ! to nierzadko 
na całym odcinku ich łańcuszkowej współtależności. . 
Weźmy chociażby tak lstotnq w warunkach współczesnego, uuel­

komlejsl<lego życia Instytucję. jak komunikacja. Na temat jej 
mankamentów wypisano już pr,zystowiowe morze atramentu, . ro~­
patrując problem również ; w aspekcie ekonomiczni e usprawiedli­
wionych zjawisk takich jak np. brak do~tateczne~ Ilośc i taboru, 
ciasnota śródmiejskiej za.budowy Itp. Ale iak ocenić mankamenty 
natury subiekt ywne;? 

Reklamacje nie należą do 
przyjemności. Nie lubi ich ani 
klient, ani wytwórca. Jeden, 
bo traci nerwy i czas, drugi 
dlatego, że naje się wstydu 
i narazi na nie przewidziane 
koszty. Nie lada pecha miały 
niedawno panie. któ<'ym za. 
chciało się kupić su~nle i 
garsonki z atrakcyjnej mie­
szanki lnu i elany, uszyte 
przez ogólnie lubiane i za. 
akceptowane na rynku Zakła 
dy Przemysłu Odzieżowego 
„Cora". 

Seria produkcyjna była spo 
ra - w każdym bądź razie 
poszło na nią przeszło M,5 ty 
siąca metrów tkaniny o ogól 
nej wartości 1,3 miliona zło 
tych. Klientek nie brakowało. 
D<>statecT.ną reklamą dla lnia 
no-elanowej od.7'1eży była a.pce 
tura niemnąca. Kiecki szły 
jak woda. 

Kataklizm nastąpił. bardzo 
szybko. Wystarczyło poparado 
wać w nowym stroju kilka 
dni, by tkanina popękała na 
łokciach, pod pachami i na 
pewnej wstydliwej części cia­
ła. PoszkodÓwane właścicielki 

Wiesława Laskowska 
od.wołały się 00 I producenta. cy! Koszty n iedbalstwa mocno 
zareklamowano \parędziesiąt- obciążają szalę wydatków gos 
sukienek i przeszło tysiąc gar podarki narodowej. Podkreśl-.---------------­
sonek. Wartość zakwestionowa my: wydatków niepotrzeb. 
nego towaru: 350 ttysięcy zło- nych, których przysparza co­
tych. dzienna, nieodpowiedzialna 

Suma niemała , atz;ważywszy, praca ludzi złej woli. 

Telewizyjny wóz 
otrzymała ŁSFT1T że proclukcja szla i nadal, w Zachłystujemy się już od 

Ząkładach „Cora" rpowstał PO- wielu lat i;łowem „ekspery­
płoch. Przekazano pretensje rnent". Co mądre 1 gospodar 26 bm. odbyło się w Łodzi 
d-Ostawcom tkaniuy _ Zakła. ne, z miejsca musi mieć ce- przekazanie telewizyjnego wo-

z chy eksperymentu, nowator- zu transmisyjnego Łódzkiej dom Lniarskim •w yrardo- Szkole F'ilmowej, Telewizyjnej wie. Eksperei z tamteiszego stwa godnego fanfar i laurów. i Teatralnej im. L. Schillera. 
laboratorium orzell:li, że przy Metodę DO-RO też potrakto. Prorektor uczelni doc. Jerzy . waliśmy jak rewelację. Cóż Kotowski oświade-zył, ii wóz czyn• leży W nieo1dpow1ednim służyć będzie studentom do nasyceniu materia] u apreturą to za genialne odkrycie, że ćwiczeń z zakresu realizacji 
niemnącą. Podcza.s procesu robota powinna być dobra? W programów telewizyjnych: ob-
t echnolno-icznego, w trakcie epoce kamienia łupanego sługi i prowadzl!nia kamer, ""' d t b ł ś · techniki oświetleniowej, reaJi„ tzw. bie'ilenia, doclano za dużo praw a a Y a z pewno c ią zacji wizji itp. Do tej pory 
żywicy. Apreturę •nakładał Zy równie oczywista, jak w wie słuchacze szkoły mogli korzy-

ku dwudzies tym, jej sens nie stać ze studia Łódzkiego rardów, bieliły Batomiast po stracił nic z aktualności. Mó Ośrodka Telewizyjnego i to j" krewne zakłady :J.niarskie z dynie w godzinach nocnych, tj. Krosna. wiło się wtedy PO prostu, że po zakoi1czeniu normalnego pro 
ktoś dobrze pracule. Dziś, je- gramu TV. Tak, po przysło'\llłiowej nitce Cwiczenia „przed kamerą" do kłębka, znaleziono d:wóch śll robi to samo, robimy z obowi=1zy wać będą również siu 

winnych. Trzecim. nie bez i--n-ie_g_o __ e_k_s_p_e_r_ym __ e_n_t_a_t_o_r_a_,_a __ z ___ c_h_a_c_zy Wy~~i_a_111 _ __ A_~_to_r_sk_i~~ 
r;rzechu, była kontrola tech­
niczna. która ule zawahaila się 
wysłać zlej jako~lowo tkani 
ny do konfekcjonowania. Kosz 
ty niedbalstwa $ięgają paru 
milionów złotych! * 

Ko~kwencje tych szkodliwych zjawf.s.k to zatłoczone w pew­
nych okresach dnia autobusy I tramwaje, potv:odujące zn_ięcze~te 
pasażerów dojeżdżającycl& do pracy, niepotrzebnie wydltt.żaiące ich 
dniówkę roboczą w przypadku gdy cl muszą o dobry kwadrans 
wcześniej stanąć „a przystanku, to wreszcie źródlo zder.ierwowania 
ł wynikając11ch z tego spięć w stosunkach między ludzmt. 

• • • 
«~Uczenie się z czasem ~oim I swego otoczenia to 

N takie baroziei ;uż wymierne ekonomicznie straty obser­
wawane zwlaszcza w dziedzinie tak ważnej gospodarczo 
jak przemyslowo-handlowa kooperacja. Można się o tym 
przekonać przeglądając ar1<1tsze zakladowej sprawodzaw­
czości, sporządrnne przez fabryczne komi~ie prob lemowe, 

powalane w zwl.ązku z przygotowan iem warunkow d la noweqo 
systemu bodźców materialnego zainteresowania. Ni e ma chyb~ 
przedsiębiorstwa, w którym nieterminowe dostawy surowców bądz 

Kochaimv Chronosa 
artyk!Llów pomocni czych, nie pow odowalyby olbrzymich strat _w po­
staci za.któcenia norm)llnego toku prod u kcj i , a w rez ul tac ie t me• 
prawidłowego spływu tciwarów n.a rynek. . . . 

Bariery przeciwdzialania temu zjawisku jak imi m 1aly s ię _oka­
zać kary konw<?1lcjonalne śc iągane od niepu,nkttta !nych •. niesu­
miennnych kooperantów - i!'k wykaza _ra . praktyka. - mewielk~ 
rolę odegraly przeistaczając się w strum 1en wza1 emn1e so b te p rz e 
lewany ch kwot na fabryczne konta przez za walających ko ope­
rację part nerów. Podobnie bezboleśnie dla_ okreMonych person.aln le 
sprawców zal<lóceń gospodarczych. powodowanych na sl<u,tek mar­
notrawsh.va społecznego c zasu - przeb iega k ooperac ja wew_n ętrzza­
kladowa m i-:d zy poszczególnym.I odd~ ialaml prod1tk cyjn y mi. , _ 

z praktyki arbitrażu 
Taaka, 
ryba• 

Do wyjątkowych ok oliczności bowiem mozna by zal 1 cz vć u:y 
ciągnięcie jnkichś bardz iej odczuw alnych kons~kwe~cjl sl~tC:b owych 
w stosunku do w innych tego typu zaniedban. W1ą ze s tę ~ W~ 
sformal izowanie w wielu naszych instytuciach - tak.że i w nie 
którycll przedsiębiorstwach przemyslowych - samei dyscypl iny 
pracy w związku z czym jeśl i j~szcz~ eryz.ekwuje się od pra~owni: 
ków punktualne rozpoczynanie t konczente pracy .- to j.uz tole _ 
rnncvj n ie przymyka .•ię oko na nierzad k ie od sl<ok1 od tei dy scy 
plinti na przestrzeni całej B-godztnnej d.n1owki robocze,„. Inny przykład, który znalazł 

lilię na wokandzie Głównej Ko 
misji Arbitrażowej: u.kład e­
nergetycz,n:y „Blachownia" z• 
skartył Fabł'ylćę Kotłów z 
Sosnowca o dostarczenie w•­
iiliwych podgrzewaczy ~gene 

· racyjnych, które uniemotłiwia 
ją dobrą pl'acę elektro~i. Na 
raziły one zakład ua dwa mi. 
liony złotych strat wskutek 
spadku mocy i produkcji l!<l'.U!!' 

gii. Sosnowiec usprawiedliwiał 
się, że są to unądzenia pro­
totypowe l wsknał następne­
go kozła ofiarnego: Centralne 
Biuro Konstrukcji Kotłowych 
w Tarnowskich Górach, kió-

Bvdąoski 
„Brodacz 
monachijski u 

Bydgoszcz Jest uajwięknym 
ośrodkiem hod<>wl.i psów rasy 
HBrodacz monachijakl", S11 to 
psy o cechach obronnych, ed­
znaczające i>ię dulii\ ln~eR&en.cJll 
i wiernością. 

Na zdjęciu: „Brodacz mona-
chijski" podCZM tre1ury w 
Bydgcas~y. 

re sporządzało dokumentację 
techniczną nieszczęsnych pod. 
grzewaczy. Tłumaczen ie 
brzmiało: zły montaż i nie­
przestrzeganie zaleceń tech­
nicznych. 
Stanęło na tym, te sosno. 

wiecka Fabryka Kotłów, zgod 
noi.-e z orzeczeniem komisji ar 
bitrażowej, musi zapłacić 
„Bla~howni" 2 miliony zło­
tych, odszkodowania. Kara, 
choć niewątpliwie dotkliwa 
dla win·nego, nie chroni jed­
nak przed kolejnymi strata­
mi, podgrzewacze bowiem wy 
marają ciągłych napraw. Wy 
dano już na to przeszło 300 
tysięcy złotych, a nie jest 
powiedziane, że nie wyda się 
więeeJ. 

Jan Jałlkowski z Gi­
życka demonstruje 
szczupaki złowione w 
jeziorze Kisajno. 

Nie 5" to sporadyczne o­
skarżenia wnoszone przed ar-

C 
hociai pomału zaczyina 
s.ię zbliżać koniec Jata, 
jednak sezon epidemicz­
ny marny jeszcze w peł­

ni. Nie ozinacza to by.naj­
mniej, że jest żle. Prze-

CAF - Moroz 

* 
my cywilizacji paradoks drugi - wo­
dę. Mówiło s.ię zawsze, ile Łódź jest 
w wodę uboga. Krzyczy się oo cza­
su do czasu o ana.chromźmie, jakim 
jest dostarczanie jej w pewne rejOo11y 
miasta przy pomocy beczkowozów. 
A tymczasem, a.by skutec21nie uchro­
nić społeczeństWQ przed grożbą jakiej 
kolwiek epidemdi, należy spełndć w­
runek podsta,wowy, właśnie zabezpie-

• • 

W jednym z !ódzkich zctkladów fry zjersk ich mialam nl"­
dawno "ka zję u,styszeć wielce Interesujący dia_log pro­
wadzony między dwiema czeszącymi się tu, b iurowymi 
Mariolami. spieszącymi •ię bardzo jako. że oo ie „ ty lko 
na chwileczkę" wy&koczyly z pracy. Oczyma wyobraźni 

ujrzaiam Z11ÓW w jakiejś !M.stytucji dwa usłu.gowe ok ienka zam­
knięte przed i11te1'esantami I dobrego pana kierownika, k t óry 
nawet w przypadku jakiejś energicznej . in terwencj i ze strony 
zdenerwowanych kl i entów rozłoży bezradnie ręce i jak zwykle 
zwali wszystko na brak etatów lub na„. urlopy. 

K. WYRZYKOWSKA 

Piszący automat 
Grupa badawcza Węgierskiej 

Akademii Nauk pod kierunk.lem 
prof. dr Tamasa Tarnoczy skon 
struowała przyrząd będąey rea­
li'zacją dawnego ma<rzeni.a nau­
ki - automatyczną maszy.nę do 
pisania, notującą słowo mówio­
ne 
~,zyr>zą<I ten rozwiązuje d.._ 

jów ulicz:nych madą już około 15 li­
trów dziennie. 

S 
tatystyk.i mają jeszcze jedoną 
słabą stronę. Mówią o zuży­
ciu wody w ogóle, ale nie re­
jestrujlł zużycia bezproduktyw 

nego. W ootatnim czasie nader Lnte­
resujące l>adanfa przeprowadzono 
w Białymstoku. Na zlecenie resortu 
wytypowano . niektóre ko.mpleksy 

zadania: rozróźnia glos męski 
i żenski i odróżni.a indywidual­
ną barwę głosu mów'.ącego. 
Maszyna nie ootrafi jeszcze 
„J)Ojmować" płynnej, b'.eżącej 
mowy i rozłożyć j~ j na ooszcze 
gólne litery. N~emni ej już to 
co w:vkonuje ma ogromne zna-. 
ozenie. 

d~le, jie&t lepiej n.iż w ostatnich 
latach. Duru brzusznego np. zanoto­
wa.no w tym roku w Łodzi tylko 
dwa przypadki, podozas gdy przed 
1939 rokriem bywak> ich do 1,5 tys·ią­
ca. Zmaolała też 1ic-.Wa za.truć pokar­
me>wych, biegunek ci'Ziecięcych i za­
chorowań na czerwonkę. To jed1no 
ze znamiOll rozwoju cyw:iQiz.acji. Jed­
nak „rQzpodróżowane" nasze społeczeń 
stwo bynajmniej nie uchro.nilo się 

Paradoksy cywilizacji 

lowa itp. potrzebny jest fa­
chowdec. I tu zaczyna się kłopot r1R.­
telny. Obywatele tracą czas na przy­
chodzenie do redakcji, dzwon ią i pi­
szą listy,których treść jest z regu'iy 
taka sama: w administracji, ADM 
czy MZBM, nie można doprosić się 
o 9Zybkie .przyjście technika. Nawet 
samemu nie bardzo można naprawić 
cieknący kran, bo kupno us-zczelkrl 
do gorącej wody, t·o już wyższa sztu­
ka. Ten i ów próbuje wsunąć przy­
dybanemu na schodach techndkowi 
w kieszeń parę złotych, żeby tylko 
przyszedł „poza kolejką", a i1n,ny 
w ogóle macha ręką - niech cieknie, 
nic mnie to nie kosztuje, a nie Uędę. 
się z n.ikJm „użerać". pri:ed groźbą ,,przywleczenia" jakiejś 

epidemiti. Dlatego między 1nnym1i 
ple-rwsza wiadomość o nowych ogni­
skach cholery, poza krajami w któ­
rych Świa-to-wa Organizacja Zdrowia 
rejestruje je beą: przerwy (Burma, 
Kambodża, Indonezja i Wietnam płd.), 

spowodowała na oołym świecie pogo­
towie epidemiczne służb zdrow~a. 

teraz wróćmy n.a nasze podwórko„ 

Z aczyna3ą się wysypywać coraz 
obficiej na rynku owoce, cie­
pła pogoda wunaga pragnlf'­
nłe, więc saturatory uliczne 

me.Ją coraz więcej klien1ów. Nie od 
ru:eczy jest więc stale przypominanie 
o potrzebie zachowa.nia wzorowej 
czystości w życiu codziennym. 
a zwłaszcza przy posiłkach. I tutaj ma 

czyć obfitość wody. Statystyki mó­
wią, że na jednego mieszkańca na­
szego !:'rodu, przypada dziennie e>koła 
100 litrów wody. · 

Mowa oczywiście o wodzie w ogóle. 
gdyż sieć wodociągowa obejmuje oko­
ło 78 proc. mieszkańców mJas ta 
Porównania z fonymi miastami wy­
dz.ielonymi w kraju wypadają prze­
ciętnie o kilkanaście do kilkudzie­
s!QCiu litrów rlzdennie na naszą n ie­
korzyść. Statystyka nie mówi jednak 
wsq;ystkliego. Tam bowiem, gdzie 
mieszkańcy mogą się cieszyć pełnym 
komfortem wodnym - kilka kurków 
w obrę.bie młeszka•nia - wypada po­
nad 160 litrów na osobę d-z ie nnJe. 
Tam zaś, gdzie jedynym dostawcą 
wody jest beezkowóz - 5 do fi 11-
trów. Mieszkańcy korzystający ze zdro 

mieszkdne do obserwacji. Zaonistalo­
wano wooomi.erze i po pewnym czasie 
obliczoll<l, że straty bezproduktywne 
wody, powstajllCC na skutek ciekną­
cych krMlów, ubikacji, przeclr.ków 
z rur itp. usterek, drobnych przecież 
i właściwie możliwych do usunięcia 
we własnym zakresie - sięgają od 20 
do 30 procent zużycia wody w ególe. 
Procent ten można w zasadzoie zasto­
sować do każdego innego skupiska 
miejskiego jako dane or-ientacyjne. 
Dla Łodzi będą to już wielkości ko­
losabne. Właśnie dla tej Łodzi, która 
od lat płaC7.e, że usycha z pragn ienia. 

M Jmo że naprawa kranu jest 
właściwie sprawą prostą, jed. 
n-ak nie każdy ma zacięcie 
„majsterk1epki". W n<iektórych 

wypadkach - ubikacja, bateria ką.pie 

I to jest naszej cywi1i:oocji paradoks 
największy. Ta woda, której nam 
zawsze, a zwłaszcza teraz, w sezonie 
tak brakuje, cieknie sobie spokojnie, 
spływa rurami do ścieków i miesza się 

z nieczystościami. Administracja wy­
chodzi z założenia, że jej nac.zelnym 
zadanó.em jest ściąganie czyns.zów. 
Nie kont.roluje się wlięc, w jaki spo­
sób lokatorzy koczystają z urządzeń 

wodociągowych, czy urządzenia te są 

konserwowane, czy z braku należytej 
konserwacji nie po.Il.osimy strat, któ­
re liczą s.ię n1ie tylko w złotówkach, 

ale i w wartościach niewymiernych. 
Do n-ich zalicza sdę w pierwszym rzę-
dzie zdrowie ludzkie. (L. Rud.) 

DZIENNIK WDZKI Jl,r 283 (6866) .J 



• • . ' 
Zqcie Lodzi Z1_1cle Lodzi -· Zącie Lodzi 

Stopi 
Dzieci 
wracaią 

z WAKACJI! 

stwo, zaś lnZYSCY dorośli pa­
mietać o tym, źe swo im za­
chowaniem na jezdni powinni 
dać maluchom dobry przykład, 

a w razie pot rzeby Pomagać im. 

Omawlajac ten temat. chcie­
liby śmy przy okazji dowiedzi e f 
sie co słychać z da w no juź za­
powiadanynti putsujacYmi sy~­

nałami ~wietlnymi. ktńrP miałv 
być z"in~talowane przed budyn­
kami szkolnymi pod znakami: 
„Uwa2a dzil'cko!" Cz~· żnv 
sie znów. jak w wit"'lu przy . 
padkach. skończyć miało tylko 
na oh iecankach? A :torawa jest 
niezwykle pilna aktualn;t 
przed rozpoczęciem nauki 
w s21kołach. (eo) 

ód z ka poczta nie reiyąnu e z dor-=czyclell 

-----... ------------------------------------------------~- -Nowoczesne fo,rmy usług 
obok trad·ycyinych 
SPORE ZANIEPOKOJENIE WS ROD KLIENTOW POCZTY, DO 

KTORYCH ZALICZA SIĘ OLBRZYMIA WIĘKSZOSC SPOŁE· 
CZENSTWA, WYWOŁAŁA WIADOMOSC, JAKOBY W DORĘ­

CZANIU LISTÓW MIELI P0$R EDNICZYC LUDZIE BĄDZ CO 
BĄDŻ POSTRONNI - DOZORCY CZY CZŁONKOWIE KOMITE· 
TOW DOMOWYCH. 

ich niszczenia lub niszczenia 
złożonych w nich list6w. Komi 
tety domowe, a także dozorcy 
powinni bardziej dbać o „bea 
pieczeństwo" tych urządzeń. 

Aby ułatwić swym klientom 
odbiór tych przesyłek, które 

Alarm, przynajmnirj w 
niesieniu do Łodzi, okazał 

od­
>i<i 

przed wczesny, jeśli nie zupeł- muszą dotrzeć bezpośrednio do 
nie bezpodstawny. Prawdą jest rąk adresata, od 2 lat stosuje 

Co d spiżarni 

na ZIM ł;? 
Na ten temat 

z naszymi Czytelnikami 

DZIS, W CZWARTEK 
między godz, 12 a 13.30 

przez Nasz Telefon Usługowv 
303-04 

rozmawiać będą: 

MARIA FERDZYN 
kierowniczka Ośrodka Gospo­

darstwa domowego LK 

i 

O wypadkach, którvch ofla· 
rami były dzieci, donosiła pra­
sa w sierpniu niemal todzieu­
nle. 
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- jak poin!ormawał dziennika- się zasadę, i:r: przesyłki tzw. 
rzy podczas w=orajszej i<onfe awizowane przechowywane są 

rencj i prasowej dyrektor Okrę w tych urzędach pocztowych, 
gu PiT w Lodzi, J . Gronostaj - które są położone najblizej 
że liczba przesyłek pocztowych m1eJsca zamieszkania adresata, 

Inż, MIROSŁAW DUSZYRSKI 
przedstawiciel Zakładów Prze­
mysłu Owocowo-Warzywnego 

W ciągu niespełn& mil'siąca 
było ic h aż 23. W lipcu pod 
koła pojazdów dostało się 16 
dzieci. Liczby te alarmują .•. 

" 
Słoń" kpi 

z konsumentów 
w restauracji „słoń" od kil­

ku dlnl można w okn:e wysta­
wowy m przeczytać, że specjal­
nością zakładu są: kołduny li­
tewsk :e. sern ic zk i z z:emniaka­
mi I klusk i na parze - sos ce­
bulowy. Bardzo nas uci eszyła 

inicjatywa k:erown'. ctw a tej_ re­
stauracji urozmaicen ia jedno­
sta j n y ch 1adłosp '.sów. Uwf.er zy . 
liśmy więc reklamie wys tawo­
wej ; odwiedzil iśmy ten lokal. 

Kelner, k tórego poprosil ośmy 

0 kołduny litewskie był zasko­
c:wny i zdziwiony ta·k l mi - je­
g0 zdaniem - wygórovranymi 
żądan i-amL Stwierdzi ł wręcz, że 
specjalności ą „Słonia" są.„ klus 

Kończa się waka cje. Do mia­
sta wracaja d'Lieci po letnim 
wypoczynku. Wiele z nich za­
r><>mnialo na pewno o prawid · 
łach jakie obowią21ują przy 
przekraczaniu jezdni. Niezbedna 
jest więc powtórka z t>rze pi­
sów ruchu drogowei:-o, a do­
konać jej powinni rodzice. Od 
nich głównie zależy, aby dziec­
ko doszlo bez-piecznie do szko­
ły. Szczególnie winni sobie 
W:rJiąć t~ do serca rodzice tych 
maluchów. które Po raz pierw­
szy w tym r<>ku ro21poczną 

naukę. O tym obowiązku przy­
pomniał im Wydział Kontroli 
Ruchu Dro~owe~o KM MO 
w kartach, których wysłano do 
łódzkich rodziców ponad 9 ty­
sii:cy, ki na par-ze. O kołdunach nic,----------------­

n ie słvsza ł. Dopiero kiedy po­
prosil iśmy kelnera , żeby wraz 
z nam; wyszedł przed res taura­
cję i obejrzał pię-knie wyka ligra 
fowane wywieszki ośw i adczył, 
że brak baran iny un :emożliwia 

przyrządlzanoe kołdunów. 

Samo jednak wpajanie prze­
pisów nie zawsze może zapewnić 
dzieciom bezpiecze1istwo. Stąd 
też starania wielu ludzi i insty· 
tuc.ii o dodatkowe zabezpiecze­
nie. Od 2 do 4 września i od 
10 do 14 tegoż miesiąca zorgani­
zowane beda akcJe, w których 
udział wezmą: milicja, społecz­
ni inspektorzy ruchu dro~owe­
JCO ORMO, pracownicy MPK, 
inspektorzy . Wydziału Komuni­
kacji~ nauczyciele i wychowaw­
cy. Wzmocnia.ne patrole czu­
wać będą nad bezpieczeństwem 
dzieci w rejonach szkół. nat 
przystankach i w środkach ko.!' 
munikac.ii miejskiej. O zacho­
waniu szczególnej ostroZności 
przypominać będą kierowcom 
hasła wygłaszane z samochodów 
propaga.ndowych oraz w ba­
zach transportowych i audycji' 
w radiowezłach zakładow•· ch. 
Towarzystwo Przyjaciół D;ieci 
wystąpiło z apelem do rodzi­
ców. aby J>Odjęli dyżury przy 
odprowadzaniu dzieci do i zp 

S7ikoly ora z na placach zabaw 
l w Ś\\rietficach. 

Zdajemy s<>bie sprawe, że -
wszystkie J>oczynania akcie. 
które maja zwiekszyć beznie­
czeństwo dzieci sa słuszne. przy 

1 pominan1y jednak, że w tej 
konkretnej sprawie o akcy jno­
ści mowy być nie może. Dale­
ko posunięta profilaktyka w tej 
dziedzinie trwać musi cały rok . 
Codziennie kierowcy muszą je~ 

d2'i ć tak ostrożnie . a b y nie na­
rata~ dzieci na niebe21piec21eń-

• 
Komunikat MO 

Jak już informowaliśmy, w 
dniu 24. VIII. br. w Lodzi, przy 
zbiegu ulic Dąbrowskiego I 
Podhalańskiej zostały zna lezio­
ne >:Włoki nieznanego mężczyz„ 

ny. Ogłoszony komunikat w 
duźym stopniu przyczyni! si.; 
do szybkiego ustalenia tożsa­
mości dena ta, którym okazał 
si<: 23-letni Maciej TUREK, ~a-

mieszkaly w Lodzi przy ul. 
Skierniewickiej 6, pracownik 
Zakładów Im. Obrońców Poko­
ju w LodzL Zgodnie z usta:e­
niami organów MO M. Turek 
padł ofiarą zabójstwa. Na miej 
;JC1l zabójstwa znalezionn swe­
ter - nie należący do zamor­
dowanego. Sweter ten jest ko· 
Joru brązowego , podłużn ie prąż 

kowany , częściowo wypłowiały, 

WJ•clęty pod szyją w tzw. „ se­
rek". rękawy skrócone ręczn~P 
do długości 3/4. Dół swetra za 
kończony ściągaczem w podlu ż 
ne szerokie prążki , przedłuż<>· 

ny pasem materiału pluszowt>­
go w kolorze ciemnobeżowym 

o szerokości około 10 cm. 
Sweter wykazuje znaczne śla­
dy zniszczenia (ślady cerowa­
nia, wytarcia i otwory głów· 
me na plecach i rękawach), 

K<>menda Miejska apeluje do 

Z sądu 

Po cóż więc ta szumna rekla­
ma? Po co wprowadza się w 
błąd i PO prostu kpi s i ę z kon­
sumentów? A swoją drogą szef 
kuchni paw'.n ien wied:1l:eć_ że 
kołduny Etewskie z braku bara 
n '. ny można przyrządzać tak że 
z wołowiiny. (Jkr .) 

Foto: A. Waeh 

„Dzień na piątkę" 

w „R EN E KS I E" 
Nasza akcja pod hasłem 

-u Dzień na pią tkeu trwa. Ostat„ 
nio otrzvmaJiśmy kolejne zgło­

szenie od zakładu /ryzjerskie­
go ,Reneks" (Wojska Polskiego 
H6/i48) podlegle-io Spól<lzielni 
Pracy .,Postep". ,,Dzień na piat ... 
kę" przypa dnie w t y m zakła· 
d'.llie 28 bm. Jak zwykle, przy 
współudzia le czynnika społeczne 
go, w t y m dniu przeprowadzi­
my szczegółowa kontrole, czy 
rzeczv\viście zakład ten spisał 
siP. b-ez zarzutu. Jednocześnifl 
zaś czeka mv na dalsze zgłos-z: e-
nia do nasŻej akcji. (jpl 

wszystkich, którzy wi~ziell po 

dobny sweter lub posiadają 

jakiekolwiek informaeje w tej 

sprawie o osobiste, pisemne, 

bądź telefoniczne skontaktowa­

nie się z KM MO w Lodzi, ul. 

Sienkiewicza 26/28, pokój 333 
lub z najbliższą jednostką MO. 

Dla pełniejszej identyfikacji 

swetra - będzie O<ll P<>kazany 
w programie telewizyjnym 

(LWD) w dniach 27-28.VIII. br. 

o godzinie 16.40. 

Osobom ptzekazującym infor 

macje gwarantuje się pełną 

dyskreeję. 

O jeden za duio ••• 
Czy oskarżony przyznaje 

llłę do winy? 
- Nic nie pamiętam, nie mo 

gę więc odpowiedzieć na to 
pytanie. 
Mężczyzna siedzący na ławie 

oskarżonych pamięta tylko, że 

21 sierpnia br. spotkało go po­
ważne wyróżnienie i dla ucz· 
czenia tej doniosłej chwili po­
szedł ze znajomym do restau­
racji „Tivoli" . Toasty szybko 
uderzyły mu do głowy. „życlo 
rys się urwał" . Lukę w parn i<: 
ci oskarżonego wypelnlli świa d 
kowie , k tórzy ze znali, ż~ j u ż 
w restauracji za c hov.·ywal st o: 
on nlewł~ściwie . Zaczepial kon 
tumeńtów, wałęsał sio: po sal!. 

Nie reagował na zwracane u­
wagi. 

Kiedy znalazł się na ulicy 
zaczął ubliżać próbującym go 
uspokoić funkcjonariuszom MO, 
siłą trzeba go było wsadzić do 
radiowozu. Cały czas padały 7 

jego ust pod adresem milicji 
wulgarne słowa. 

Eugeniusz Kokoszko, lat 54 
(Srebrzyl1ska 75) - on to byl 
„bohaterem" wydarzeit - ska­
zany został przez Sąd Pow. dla 
m. Łodzi, w trybie przyśpie­
szonym, na rok pozbawienia 
wolnoś ci. Upojenie alkoholowe 
było w je~o !'prawie okolicsno 
ścią obciążającą. (eo) 

4 DZIENNm ŁÓDZKI Dl' 283 (&366) 

Łódzcy harcerze 
w gościnie u „ T aborników" 
iugosłowiańskich 

Ostatnio powróciła do Lodzi 
delegacja h_arcerzy Komendy 
Chorągwi Łódzki ej, która -b a w '. ­
ła w gośc ~ni e u „Taborni~ ków'' 
Słowenii w Jug<>sł aw iL 13-oso­
bowa delegacja od'w iedzila o bo­
zy ,,Taborn !ków" ora z miasta 
jugosłowiańsk i e. Wizy ta w Ju­
gosławii stanow>la kolejny e ta p 
rozszerzania przyja?.nych kon­
taktów, jakie ex! kil k u lat u­
tr zymują ze 90bą harcerze Ło­

dzi i „TabC>rnicy'' z Sa rajewa. 
„Tabornicy" bawili w tym ro­
ku w Lodzi, na przełom i e lipca 
i sierpnia odwiedza jąc stan ice 
N ieobozowego La ta, prowadzo­
ne pod patrona.tern „DŁ" oraz 
obozy h.'lrcerskie w Lubiat<>Wit> 
i B:ałym Borze . D<>dajmy. że 

ha.rcerze łódzcy stal i „; ę hon<>ro 
wymi członkami „Taborn·_ków" 
Słowenii. (kr,) 

{9_o dxie11 nie0ie 
Pan Leon Piotrowski (tel. 

410-45) znalazł onegdaj , w re­
Jon '.e zb iegu ul. Więck<>wskiego 

i Pi<>t :- kowskie1 c z arnel!<> pudla 
b. dobrze wychowanego (poda­
je lape i służy). Właśc i ciele, 
którzy być może be1skuteczn ie 
szukają swojeg<> pupila , mogą 

telefon<>wać do znalazcy w 
w godz.: do 11 i PO li_ 

OD ISKIERKI -
POZAR WIELKI 

WAZNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Straż Pożarna os. 661·ł1, 

ł99-9t, 

Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie Mo 07, łOO·OO, 

TEATRY 

• 595-55 
l57·'11 
09 
~0-t 

POWSZECHNY !fodz. 19.15 
„Wszyscy moi synowie" 

JARACZA - godz. 19 „Wszy­
stko w ogrodzie" 

TEATR 7.15 - godz. 19.15 „Gru 
be ryby" 

MUZEA 

SZTUKI (ut Więckowskiego 3ł) 
godz. 11--19 

ARCHEOLOGICZNE i ETNO· 
GRAFICZNE (Pl. Wolności 14) 
czynna tylko wystawa „Uzbro 
jenie dawnej Japonii", g<>dz. 
ll-17 

HISTORil RUCHU REWOLU· 
CYJNEGO (ul. Gdańska 13) 
- godz. 10-17 

HISTORII WŁOKIENNICTWA 
(Piotrkowska 282) godz. 10-17 

WDZKIE ZOO 

czynne od godziny 9-19 (kasa 
czynna do 18) 

KINA 

BAŁTYK „Doczekać rmro-
ku" <>d lat 16 (USA) godz. 10, 
12.30, 15, 17.30, 20 

LUTNIA ~ „Dwaj panowie bez 
parasola" (rum.) od lM 19, 
godz. 16, 18, 20 

POLONIA - „Łagodna" od lat 
18 (franc.) godz. I~, 12.15, 
14.30, 17, 19.30 

WISł.A - „Miłość, mllość, mi­
łość" od lat 16 (wł.) godz. IO, 
12.30, 15. 17.30. 20 

Wł.OK IARZ - nieczy nne 
WOLNOSC - „Bandyci w Me 

w Łowiczu 

rośnie, a liczba doręczycieli ra niezależnie od tego z którego .6. Kiszenie i solenie warzyw 
czej maleje. W Lodzi 22 etaty urzędu pochodzi listonosz do 
listonoszów są nie obsadzone, starczający zawiadomienie. A 
a jednocześnie listy l pisma Tak więc łódzka poczta, po-

Kompoty, gala retki, 
fłtnry owocowe 

kon-

przychodzące do poszczegol- przez powy'tsze usprawnienia, A 
nych instytucji i przedsię- prai<nie sprostać rosnącym za· 

Przechowywanie przetwo­
rów na zimę 

biorstw t rzeba nierzadko pako- daniom be>: uciekania się du • 

wać do sporych worków. pomocy osób postronnych, któ • Wykorzystywanie słoików 
posiadanych w domlł 

Aby nie wydłużać terminów ry to pomysł wywołał tak wie 
doreczeń, poczta wprowadziła le dyskusji. Tajemnica kore• A. 
dwie nowe formy obsługi spondencji i jej „intymnośf•• 

swych klientów. Po pierwsze nie będą więc narażone na 

Co przygotowuje przemysł 

- do przedsiębiorstw i instytu -~s~·z~w~a~n~k~-~-~-----~J~.~P~·-...::~==============~ 
cji otrzymujących wielkie ilot-
ści przesyłek. dowozi się je 
codziennie samochodami .,Łąf'z 

ności". Po wtóre zaś pro· 
paguje się szeroko systetn skry 
tek pocztowych, do których 
codziennie wkładane są listy i 
paczki przeznaczone dla dużych 

odbiorców uspołecznionych. 
Warto podkreślić, że z Urzę­
du Poeztowego Lódź-2 (na 
Dworcu Kaliskim) przesyłki oo 
starczane są do skrytek trzy 
razy dziennie. Te zaś dostępne 

są odbiorcom w godz. s-21. 
Posiadacze skrytek mogą więc 

otr>ymywać korespondencję 

szybciej i zależy od nich ~a­

mych kiedy się po nią zgło­

szą . Są jeszcze wolne slcrytkL 
Tylko w Urzędzie Łódź-1 Jest 
ich 600 i nie wszystkie są wy­
korzystane. W innych urzędach 
jest podobnie. 

Ponadto niektóre duże Insty­
tucje , jak np. obydwa prezy­
dia RN (m. Lodzi i wojew<Xtz 
twa) oraz Sąd Wojewódzki, w 
swoich sied zibach 11 zainstalowa 
ły" urzędy pocztowe, d ostępne 

także dla osób „z ulicy". 

Rozszerzając te formy obslu­
gi dużych odbiorców, poczta 
dąży do zachowania stosunko­
\VO wysokiej sprawności dort:• 
CYLania przesyłek odbiorcoJn in­
dywidualnym. Doręczyciele, czy 
li lis tonosze, sto pniowo są u­
walniani od wielu kilogramów 
listó w przeznaczonych dla fa­
bryk i instytucji. Dla C>dbior­
ców indywjdualnych rozszerza 
się i bę-dzie się rozszerza ć spo 
&ób doręczania p<>przez skrzyn 
ki 03 listy typu „Hermes·•, in­
stalowane przede wszystkim w I 
d omach wysokościowych. Cho­
dzi tylko o to, by skrzynki lP 
otoczyć opieką. Ciągle bowiem 
zdarzają się liczne przypadki 

Lekarz też 1 • k cz.owie , a . ? pac1ent ...• 
Okres urlopowy co prawda 

zbliża się już do końca, wit:c 
ztnienić nic się nie da„ Niech 
że Jednak historia naszego Czy 
telnika będzie przynajmniej 
swego rodzaju „memento" na 
przyszłość. Chodzi o to, że IP· 
kar~ te~ człowiek i urlop aa· 
leży mu się bezwzględnie. t:zy 
jf'dnak można planować urlo­
py lek:nskie tak, by cierpieli 
na tym pacjenci? 

Pytanie oczywiście reto• 
ryczne. 

Mamy w Lod:&i jedną przy­
chodnię cukrzycową, klóra sku 
pia wielu, nawet zbyt wielu 
pacjentów z tą cboTobą, za­
mieszkałych w Łodzi. I ow 
przychodnia owa (Armii Ludo 
wej 26), >;amknięta została " 

Czytelnik. W spółdzielni bez 
kłopotów wystawiono mu re• 
ceptę na podstawowy w wy­
padku cukrzycy lek - insuli­
nę. Załatwienie sprawy kosz· 
towało chorego człowieka 

-"'!niej więcej pół dni;i chodze 
ma z jednej placówki służby 
zclrowia do drugiej i trzeci e j. 
Ubezpieczony, pozostający pod 
stalą opieką lekarską specjali· 
stycznej poradni pacjent, otrzy 
mał potrzebne lekarstwo, 
uiściwszy OJ>łatę kilkuset zło· 
tych. Recepty spółdzielcze nie 
uprawniają przecież do zniżki 

w aptekach. 
Taki urlop brzydko 

i ma posmak co 
skandalu! 

pachnie 
najmniej 

(er) 

powodu urlopu na ..• cały sie:r.----------------­
pień. Może ktaś powiedzieć, że 
sprawa prosta, moźn:t pójść do 
przychodni rejonowej. Zgoda, 
tyle, że lekarL rejonowy nie 
chce przl'pisywać leków mecha 
ni<!znie. Musi mieć rozeznanie 
" ' stanie zdrowia pacjenta, a 
do tego trzeba kilku badań 

analityczny·th, a wiec i czasu. 
Bywa jednak, że chory czel<:if 
nie moi:e. 

Powie kto§ dalej, te j~st 
przeciez na tertinie Łodzi Je­
szcze Wojewt>dzka Przychodnia 
Przęciwc11krzycO-w3. Jednak 
przychodnia ta nie przyjmuje 
pacjentów z terenu Łodzi, po­
nieważ z terenu województwa 
ma ich zbyt wielu ..• 

1 znów powie ktoś, te w o„ 
stateczności można prz.eciei 
pójść jeszcze do spółdzielni le 
karskiej. I tak zrobił nasz 

Przy Pl. Niepodległości 

Nowy pawilon 

usługowy 

ProJ onujemy łódzkim kinom 

Z !nicJatywy łódzkich rzP­
mieśJ n:ków rozpoczęco budowę 
pawilon.u handlowego na Pl. 
Nie >odleglości tuż przy „ M oto­
zbycie". Zn ajdą si<: tu pomiesz 
cz<m1a dla 39 .. pCYW.iltnych skle­
pów. PaWUón .. wyrośn\e'' aku­
rat w t&kim m iejscu. że zasłoni 
ścianę „Motozbytu" _ N ic n :'.e 
mamy oczyw iście przeciwko pa­
wilonom. gdyż jest to ba r d zo 
dobry pamysł, aby w jedny m 
ll'tlnkc le miasta zlokalizowa6 
prywatne rzemiosło. 

Tylko czy nie można było 
przesunąć choc iaż tr<>chę terenu 
budowy? Może tak na m iejsee 
pabli9k:ch obskurnych b a raków 
spółdz;eln~ <>grodn iczej? Szkoda 
przecież . aby budynek zasł<>n i ł, 
mająca oowstać ceramic zną ele 
wacJę śc:any „Motozbytu". W 
tej chwil\ :k~ima wvg!ąda jesz­
c?.e bardzo n ieefek t <>wn.ie, a le 
chyba n ie najlepsz,-m wyiśc iem 

Jest 7a • l • ni.anie jej innym bu· 

.Tak podaje „Expres Wieczor• 
ny", w warszawskim kinie 
olluzjon" za.stosowano ostatnio 
bardzo prostą broń orzeciwko 
„konikom", którzy stali się 
prawdziwą plagą tego kina. Po 
prostu, w kasie urzy nabywaniu 
biletów wpisuje si<) numery 
miejsc tylko na jednym bilecie. 
Tak więc. jeśli ktoś zamierza 
pójść do kina z grupą przyja-

e;ół ttY rodzina ovzymuje -
zamiast jak dotycllesas kilku 
- tylko jeden bilet. 

Nic więc dziwnego, te sorze­
daż takiego „zbiorowe10" bile­
tu" przez ,,koników0 jest prak 
tycznie niemożliwa. 
Może warto aby i ..., łódzkich 

kinach zastosowano ten prosty, 
ale ja:kże skuteczny sposób. 

(k. j.) 
dynk :em, Jo-La 

~~~~~~~ 

eo~ GDZIE~ l<IED~t 
diolanie" od lał 16 (wł.) godz. 
10, 12.30, 15, 17.30, 28 

ZACHĘTA - „Czar<>wnice" oo 
lat 16 (wł.) godz. 10, 12.30, 15, 
17.30, 20 

TATRY-LETNIE 
płaszcz" (duński) 
no czynne tylko 
godne) 

.,,Czerwony 
godz. 19 (kl 
w dnt po• 

STYLOWY-LETNIE „Romeo 
I Julia" (ang.-wł.) godz. 18-45 
(kino czynne tylko w dni po 
J:Odne) 

KINA STUDYJNB 
I SPECJALNE 

STYLOWY - „Hombre" od lat 
14 (USA) godz. 15.30, 17.45, 20 

STUDIO - „Zdobycz" od lat 
18 (franc.) godz. 17.15, 19.30 

ADRIA - „Niezłomny Wiking" 
od lat Il {USA) god21. 10, 1%, 
14, 16, 18, 20 

TATRY - „Mlecz dla króla" 
od lat 7 (USA) godz. 10, 12, 
14. Bajki: „Przekorna chmur 
ka" godz. 16, 17, ,,Marysia i 
Napoleon" od lat 16 godz. 13, 
20.15 

CZĄJKA - „Kleopatra" CVSA) 
od lat 14 godz. 17 

DKM - „ Rogopag" (wł.) od 
lat 16 godz. 17, 19.15 

ŁDK „Tajemniczy mnich'' 
(radz.) od lat 14 god,,;. 15, 
17.15, 19.30 

GDYNIA - „Białe wilki" od 
lat 16 (NRD) godz. 10, 12.15, 
14.30, 17, 19.3() 

HALKA - Dni filmu rumuń­
skiego „Opo,vieść senty mcn­
taln ~ " od lat le godz. 16, 
18, 20 

1 MAJA - , Łowcy llk:alpów" 
od lat 16 (USA) godz. 15.30, 
17.45, 20 

ŁĄCZNOSC - nieczynne 
MŁODA GWARDIA - „Angen 

ka I sułtan" od lat 16 (fr.) 
godz. 10, 12.15, 14.45, 17.15, 
19.45 

MUZA - „Okna ezasu" od lat 
14 (węg.) godz. 16, Ul, 20 

OKA - „Złote cielę" (radz.) 
od lat Ił godz. 16, 19 

POLESIE „Jak rozpętałem 
II wojnę światową" (poi.) cz. 
II i III godz. 17, 19.3f 

POPULARNE - „Jezioro sta­
rej sowy" (NRD) od lat Il g. 
17, „Dziesiąta ofiara" (wł.) <><I 
lat 18 e<>dz. 19 

PRZEDWIOSNIE - „Powrót re 
wolwerowca" (USA) <><I lat 14 
godz. I&, 18, 20 

POKOJ - „Sól deQ'.ll czarnej" 
C>d lat lł (pol.) godz. 15.30, 
17.45, 20 

PIONIER - „Chłopcy z Placu 
Broni" od lat li (węg.) godz. 
15.30, 17.45, „Kobieta jest ko 
bietą" od lat 18 (franc.) god:i:. 
20 

REKORD - „Zawodowcy" od 
lat 14 (USA) godz. 10, 12.38, 
15. 17.30, 20 

ROMA - „Ostatni świadek" od 
lat Ił (poi.) godz. 10, 11, 1ł, 

16. li. 20 
SOJUSZ - „Winnetou wśród 
sępów" (Jug.-NRF) od lat 11 
godz. 17, 19.15 

STOKI - „Siedzący po prawi­
cy" od lat 18 godz. 18, 18, 20 

$WIT „Jak rozpętałem II 
woj~<.: św iatową" cz. I „U­
cieczka" od lal Ił (poi.) il· 
10, a, a, 16, ia, 20 

DYZURY APTEK 

Piotrkowska 127, Tuwima 59, 
Rzgowska 147, Limanowskie go 
37, Zielona 28, Plac Wolnosci 2, 
Cleazkowskiego 5. 

DYŻURY SZPITALI 

Szpital im. B., Wolf - dziel­
nica Bałuty. oraz z dzielnicy 
Górna poradnie .,K", Felińskie­
go 51. Przybyszewskiego 32 . 

Szpital im. Jordana - dziel­
nica Widzew oraz z dzielnicy 
Górna poradnia „K", ul. Od· 
rzańska 29. 

Il Klinika Pol.-Gln. AM · -
dzielnica Sródmieście, poradnie 
„K" Nowotki 60 I Kopcińskie­
go 32 oraz z dzielnicy Górna 
poradnia „K", ul. Cieszkow„ 
skiego 5. 

Szpital Im. Madurowicza -
dzielnica Polesie ora2 dzielni­
ca Sródmieście, poradnie ,K'', 
Piotrkowska lG'I i 269 oraz z 
dzielnicy Górna poradnia „K", 
ul. Lecznicza 8. 

Chirurgia południe - Szpital 
im. .Jonschera (Milionowa 14) 

Chirurgfa północ Szpital 
im. Jordana (Przyrodnicza 7/9) 

Chirurgia urazowa - Szpita l 
im. Biegańskiego (Knlaziewi-
cza 1/5) 

Laryngologia Szpital im . . 
22) 
Bar 

Barlickiego (Kopcińskiego 
Okulistyka - Szpital im. 

licklego (Kopcińskiego 22) 
Chirurgia I łaryngolog1a dzle 

elęca - Szpital im. Konopni­
ckiej (Sporna 36/50) 

Chirurgia szczękowo - twarzo-
wa Szpital im. Barlickiego 
(Kopcińskiego 22) 

Toksykologia - Instytut Me ­
dycyny Pracy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekat'ska St ::eC';; 
Pogotowia Ratunkowego ort• 
Ul. Sienkiewicza 137, *el• &6b· 66 



TEATR 
WIELKI 
w Lodzi 

1. IX. 1970 r. - 30. IX. 19110 r. 

KNIAZ IGOR 
A. BORODIN 

ZEMSTA NIElOPERZA 
J. STRAUSS 

I 

SIRASZNY DWOR 
St. MONIUSZKO 

KRÓLEWNA SN1EZKA 
a PAWl:..OWSKI 

ORfEUSl W Pif KLE 
J. OFFENBACH 

LOHENGRIN 
R. WAGNER 

CYRULIK SEWILSKI 
G, ROSSINl 

JEZIOR O Ł AB~ Dz.IE 
P. CZA.JKOWSKJ 

TRAGEDYJA, ALBO 
RZECZ O .JANIE 
I HERODZIE 

L TWARDOWSKI 

F u 
Ch. GOUNOD 

l 
ROMEO JUUA 

8. PROKOFIEW 

Dalta godz:. 
1. IX. 19,00 

10.• IX. 19,00 
16. lX. 19,00 

2.• IX. 19,00 
ł.• IX. 17,00 

15. IX. 19,00 
2ł. IX. 19.00 

3. 
29. 

5. 
13. 
19. 
26. 
30. 

6. 
n. 
20. 
27. 

a. 

9. 
Z2. 

IX. 19,00 
IX. 19,00 

IX. 17,30 
IX. 17,30 
IX. 17,30 
IX. 17,30 
IX. 17,30 

IX. 19,00 
IX. 19,00 
IX. 19,00 
IX. 19,00 

IX. 19,00 

IX. 19,00 
IX. 19,00 

IZ. IX. 19,00 

18. 

IT. 
!5. 

!3. 

IX. 19,IO 

IX. 19,00 
IX. 19,0CI 

IX. 19,00 

„ przedstawienia zamknięte. 

- przedsprzedał biletów eodziennfe z 
wyjątkiem niedziel f śwhat aa 15 
dni naprzód odbywa sJę: 

w kasach Teatru Wielkiego czyn­
nych w godz. od 12,00 do 19,00; tel· 
l'l'l-'1'1, 

- w kasie „Orbisu• (ut Piotrkowska 
85) czynnej w godz. od 10 do l'l. 

Zamówienia na bilety zbiorowe przyj­
muje Biuro Obsługi Widzów w godz, 

I od 10 do l'l, teL 331-86, 399-60. __ 

OBWIE-SZCZENIE O LICYTACJI 
Km 225/70. Komornik Sądu Powiatowego w Lo­

dzi rewiru I, M. Różewski, mający kancelarię 
w Lo<lzi, ul. Mokra nr 21, na podstawie art. 867 
kpc podaje: do publicznej wiadomości, że dnia 1 
wrzesnią 1970 r. o godz. 12.30 w <\ndrespolu, ul. 
Rokicinska nr 150 odbędzie się pierwsza licytaćja 
ruchomości składających się z: zgrzewarki elek­
trycznej, 4 foteli, futra damskiego karakuły, adap­
teru, kredensu, pralki-wirówki na lą.czną sumę 
i6.800 zł, należący\:)\ do Wiktora Smeli. Ruchomo 
ści można oglądać w dniu licytacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik M. Różewski 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Dr Jadwiga ANFORO. PRZYJMĘ uczniów na 
WICZ weneryczne, skór· mieszkanie. Nawrot IJ, 
ne 16.3-19. Próchnika ~ m. 2 (prawa oficyna , gór 
Dr ZIOMKOWSKI - we ny dzwonek) 92223 il 
neryczne. •kórne 16-19 ZAKOPANE - mieszka­
Piotrkowska 59, opro~z nie 2-pok<Jjowe pil:iie 
sobót 91365 g zamienię na pokój z ku­
b!'UŁDZJELNIA ~eka•Z) chnią z wygodami „w t.:> 
Specjalistow „Zdrowie•·, dz1. <?ferty „91601 Pra 
AL Kosciusżki 87 ieczy sa, Piotrkowska 96 
i operuje zyłaki konczyn ZIELONA Góra - bloki, 
dolnych, wykonuje ta mieszkanie dwupokojowe 
biegi ginekologiczne, te· zamienię na mniejsze, 
czy w zakresie ch:>ro\l bloki w Lodzi. Tel. 
kob<ecych 1 zaburzen hor 446-29 91662 g 
monal~ych (tarczyca, za 3 POKOJE, kuchnia, sta 
burzenia wzrostu 1 roz · re budownictwo cen­
wo3u płc~owego, otyłośc , trum, zamienię ' na po-
nlepłodnosć u kobiet kój, kuchnia. Oferty 
mężczyzn). Przeprowadza Prasa 91688" Piotrkow 
badania histopatologiczne ska 96 " 
i cytologiczne. Bliższe . 
\nfnrmacje tel. 664-87 2. POKOJE,_ kuchnia, b~o 
:,,.,,:,.-.,c,.=:=::----:-::--:---.:- k1, zam1emę na pokoj 
G!lC'TNIKI - 'Jstrome, z kuchnią i kawalerkę 
d.zialki budowlane zale- w blokach. OfertJ 
s1one (?cl J.260 do I.HO „91696" Prasa, Piotrkow 
m kw.) 9przedani. Tel. s ka 96 
402-74 . 91384 g M_I_E_S_Z_K_A_N-IE--d-o_w_y_n-a-
DOM jednoro<lzmny. . z jęcia dla dwóch studen-
ogrodem 0,84 ha p1lni9 tów lub studentek. rei. 

.-~ sprzedam. . Aleksan_ctró;'" 416-37, dzwonić po 19 
Łódzki, Sw1erczews.de;,o WROCL W k'j 
55 91718 g . A - po O Z 
- · kuchnia, nowe budown1 
PLAC z prawem ~udo- ctwo, kwaterunkowe, HI 
wy przy ul. Franc1sz!<a p.. zamienię na równo­
-: sprzeda!l' lub zamie· rzędne w Lodzi. Wiaclo 
me na działkę pod Lo- mość: Łódź Limanow­
dzią. Oferty „91744" Pra skiego 218, ' m. 40 , 
sa, Piotrkowska 96 
BOKSERY pręgowane _ POW:<\Ż~E małżenstwo 
szczenięta z rodowodem • . dziec.kie'!' -;- czlonko­
- !l'[lrzedam. Slaby Ma- "."'e ~l;)ołdzrnlm - poszuku 
rlan Koluszki Krańco·· Je mieszkania na 2 lata. 
wa '4 tel. 230' 91 583 g Oferty „91712" Prasa , 

' . Piotrkowska 96 
TELEWIZOR „Turkus"' l O „ k h · I · 
radio sprzedam. Łódź, p KvJ, uc n1a, az1en-
Ozorkowska 52 91649 g ka, .c.o:, gaz, 37 m kw„ 
-----------'-' zamienię na mnieis1y 
TELEWI~OR „Neptun" metraż. Oferty „91734" 
14 call i motocykl „Ar· Prasa Piotrkowska 96 
di-200·· spr'.tedam. Kiłin- -- ' . 
skiego 151, m. 5a POKOJU . su?lok~!~~sk::: 
SUKNIĘ ślubną z plas~- i~ew~ic~f~~~ie poszukuję. 
czem koronkowym l we Oferty „91751" Prasa, 
łonem spczedam. Tel. Piotrkowska 96 

500-
64 

. 
91.861 g POSZUKUJĘ pokoju za 

MASZYNĘ dziewiarską pomoc w gospodarstwie. 
8/80 . „S:PJtol" sprzeda':'. Oferty „91754" Prasa, 
22 Lipca 34, m. 2! 918•1 Piotrkowska 96 
WÓZEK inwalidzki, dźwi MATEMATYKA, chemb, 
gn10wy - sprzedam. Pa polski, rosyjski, memie­
tura, Gładka 44 91681 g cki. Mgr Zaborski . Na­
„ZORKĘ 4" - sprze- wrot JJ-8 91844 g 
dam. Tel. 563-Z!l, po go-
dzinie 20 91697 g MATEMATYKA, !izyl<~. 

Magister Niepokojczyckt. z APARATY do susze- tel 533-20 00817 g 
nia włosów sprzedam. --· ---------~ 
Limanowskiego 108 1fry MATEMATYKA; - po­
zjer) 91696 g prawkl, egzam1:iy. 257-57, 
CEBULKI tulipanów 6-9 mgr Pluskowsk1 90655 ~ 
oraz siewkę _ czy•te UCZENNIC~ do cuk1ern1 
odmiany „Apeldoorn" i prz.yjmę. Tel. 634-02 
„Oxford" - sprzedam. POMOC do dziecka po­
Jakość gwarantowan:i . trzebna. Rewolucji 190;; 
Pietrucień, Ksawerów. r. 21, m. 13, tęl. 235-90 
żytnia ł 91716 g po 1'7 91993 g 

~------------------..--. 
PEKIŃCZYKI sprzeda:n. POMOC domowa potrzeb 
PKWN 28, m. 73 na. Piotrkowska 152, m. 
„WARTBURGA I~ De- 4. Z~loszenia: poniedzial 

W dnia Z4 1lerpnla I970 r. mnarł łrallić„ 
nie nan ukochany Mąż i Ojciee 

mgr ANDRZEJ OLECHOWSKI 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok na­

stąpi z kaplicy cmentarza na Zarzewie, 
dnia 21 sierpnia 1970 r. o g-0ds. I5.3ł, o 
czvm zawiadamiają pogrążeni w lf.łęb-Okim 
talu 

ZONA, CORKI RODZINA 

Lux" sprzedam. Fabia- kl, srody godz~. _is __ _ 
nice, tel. 31-84 92297 POMOC do dziec_ka J'O-, 
„TRABANTA _ limuzy- trzebn_a. Zgłos.;ema: sro 
nę" sprzedam. Odbiór da, piątek, godz. 15-20, 
w Motozbycie" Oferty Rojna 21, m. 42, bbk 
,.91UB" Prasa, Plotrkow·- 260, lekarz 91713 
ska 96 POMOCY do 7-letniego 
„ZASTAVĘ" rok 1985, dziecka dochodzącej 
stan bardzo dobry _ ewen. na stal~ poszuk:.J-
sprzedam. Głowińsk' , ję . Brzozowskiego 4, m. 
Lódź, Cepowa 11 po 1~ !!3-~Rondo T1towa~223iel. „FIATA 125-P" - sprze- g 
dam. 634-26, dzwonić: 8 BM. ok. godz. 17.30 
16--20 9I750 g na odcinku Piotrkomka 

KSIĄŻKI CZEKAJĄ 

Z literatury przekładowej 
D 

o najcenniejszych pozy­
cji pamiętnika.rsklej li­
tera tury przekładowej o­
statniej doby należą nie 

wątpl1w•e .,Wspomnienia i re­
fleksje" *l marszałka G. K. żu 
kowa. jednego z najwybitniej­
szych dowódców Armi; Radziec 
k:ej cza.su drugiej wojny Ś"'.ia 
towej. Przed wojną ma•rsz. Zu 
kow był szefem s.ztabu gene-. 
ralnego Po inwazji hitlerow­
skiej pełnił funkcje frontowe 
i w tym charakterze należał do 
współa·utorów historycznego 
zwycięstwa pod Stalingradem 
i dowodz;ił jednym z wielkkh 
zgrupowań podczas decydującej 
ofensywy na Berl:n. Trudno 
zaiste byłoby znaleźć osobę ba(" 
d ziej kompetentną niż marsz. 
Żukow w zakresie mi.litarnej 
historii Wielkiej Wojnv Ojczy­
źnianej. 

.. Wspomnienia i refleksje" od 
znaezaja sie bogactwem treś~i. 
wykraczającej nieraz poza ści­
słe ramv problemów czysto woj 
skowych. Ba·rdzo ciekawie i nie 
banaln ie zarysował Żukow po­
stać Stalina na tle prowad2l0-
nych '7 nim narad i rozmów. 
Rzucaja one też dużo światła 
na kwestię zaskoczen)a zw·az 
ku Radziec~iego najazdem hit 
lerowskirn w czerwcu 1941 r. 
co soowodowało okres niepowo 
dzeń oręża radzieck4eg0 w pier 
wszej fazie działań wojennych. 
Takich bardzo interesujących 
niemal sensacyjnych fragmen­
tów można znaleźć w książce 
marsz. Żukowa bardzo wiele, 
co za.pewni jej niewątpliwie u 
nas poczytność nie mniejszą od 
tej jaką cieszyły się po p.ier 

wszej wojnie światowej pamięt 
nlki marsz. Focha, przed paru 
laty gen. de Gaulle'a, 

„ + * 

L 
etnisko" **) Andrzeja 
B:towa iest już trzecią 
tłumaczoną na polski 
książką tego utalentowa 

nego pr:>zaika radzleck'.ego śred 
niei generacji Opowiadania ze 
brane w tomie pt. „Letn'.sko" 
są różnei treści noszą jednak -
jak i c&i<! twórczość Bitowa -
dwie cechy szczególne: p'.er­
wsza - to chwalebna dążność 
autora do osycho~ogicznego po­
głęb'enia oostaci bohaterów, 
druga - to oryginalny styl pl­
sa rslcl - styl można by rzec 
pas telowy. obfitujący w reflek 
sje i dygresje. Sporo miejsca 
w opowiadan\a.ch Bitowa zaj­
mują sprawy konfrontacji ooko 
leń. który to temat spotyka się 
dziś nierzadko w literaturze róż 
nych krajów. a m. in. w Pol­
sce. 

„ + * 

G 
odna uwagi now..Scią be 
letrystyki węg iersklej 
jest n i edługa powieść 
Endre Fejesa - „Fryga, 

czyli człowiek, któremu si.ę nie 
udało" ***). Trzej boha.terowie 
tej powieści. to ludzie prośc i , 
„wykłł, raczej z mail"gi.nesu sPO 
lecznego, oeierający się niekle­
dy o środowiska przestępcze. 
Ich stosunek do rzeczywistości 
bieżąc ej swego kraju jest bier 
ny, konsumpcyjny, oportu.ndstycz 

ny. A jednak autor - d:r.lękl 
swym n iepowszednim kwalifi­
kaciom pisarskim potrafił 
w nleskomplikowanych, zdawa 
loby się losach trójki swych 
bohaterów (jest to w dal1ym 
przypadku słowo czysto umow 
ne). pot•afił oowtarzam. zaw 
rzeć bardzo wyraźne odllicie 
właśnie skomplikowanych i czę 
stC' dramatycznych dziejów Wę 
g: er w ciągu niemal półw.ecza: 
od zakończenia olerwszej wo.l­
ny światowej aż do lat nam 
11 ajbliższycn A prze,\.ież w!e­
my iak trudna i długa była 
droga od pierwszej rewolucji 
węgierskiej do d zisiejszej Re­
publik.i Socjalistycznej w tym 
kraju. w'emy. ile n:ebezpiecz 
nych zwrotów i przes2'kód by 
Io na te' droqze. Osia11nlecie 
zwięzłej, lecz wiarogodnej syn 
tezy h '.storycznei w jednej. ob­
jętośc iow<- ba.rdzo szczupłej PO 
w:eścl 1est nie lada sukcesem 
węgierskiego pisarza. 

*)Wyd. MON, 
Czarnogórski. F. 
i P. Maniniszyn. 
zł 40.-

B, D, 

przełożyli Cz. 
Czuchorowski 

Str. 888, cena 

O) PIW. tłumaczyła W. Jur 
kiew'lcz. str. 240. cena zł 15.-

U•) PIW, tłumaczy! J. Zimier 
ski. str. I04. cena zł 10.-

WCIĄŻ POŻAR ZAGRAŻA, 
GDZIE NIKT NIE UWAŻA 
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RADIO • I TV 
CZWARTEK, 27 SIERPNIA 

PROGRAM I 

IO.Oo Wiad. 10.05 „Niedźwiedź" 
- odc. 10.25 Z. Kodaly - suita 
ork. 10.50 Powrót między zwy­
kłych ludzi. 11.00 Radzieckie 
melodie. 11.25 (Ł) Koncert Ork. 
PR. 11.50 Poradnia Rod• nna. 
12.05 z kraju i ze świata. 12.25 
Wi<:cej, lepiej, taniej. 12.45 Rol 
niczy kwadrans. 13.00 z życia 
Zw. Radz. 13.20 Dla was gra­
my I śpiewamy. 13.40 Rytmy i 
melorue. 14.00 WierS'Ze mło­
dych poetów. 14.10 Muzyka po 
ważna. 15.00 Wiad. 15.05 Radio­
ferie z piosenką. !6.00 Wiad. 
16.05 Koncert na serio. 16.30 
Popołudnie z młodością. 18.50 
Muzyka I aktualności. 19.15 z 
ksi<:gar!lkiej lady. 19.30 z reper 
tuaru czterech orkiestr. 20.00 
Dziennik. 20:15 X Międzynaro­
dowy Festiwal Piosenki w So­
pocie - Dzień Międzynarodo­
wy (w przerwie festiwalu) -
„ Wiec.zór przed podróżą" -
fragm. 23.00 II wyd:tnie dzienni 
ka. 23.10 Przei:tlądy i pr>glądy. 
2:1.20 Tańczymy do północy. 
24.00 Wiad. 

PROGRAM II 

9.3' · Wiad. 9.35 Przegląd eza­
~opism . 9.45 Koncert rozrywko­
wy. 10.25 .. Proszę mówić - siu 
chamy". 10.45 Utwory Czajkow 

skiego. 12.05 Z kraju I ze świa­
ta. 12.25 Z dawnej muzyki. 12.40 
(Ł) Komunikaty. 12.45 (,Ł) „Wla 
snym przemysłem". lJ.00 (.ŁJ 
Popularna muzyka. 13.30 (L) 
Nasz komentarz. 13.40 „Olbrach 
towi rycerze" - fragm. 14.00 
Wiad. 14.05 Studio Wczasowe. 
15.00 Koncert popołudniowy. 
16.00 Wiad. 16.05 Przeboje zaw­
sze mlode. 16.45 (L) Aktualno­
sci łódzkie. 17.00 (L) „Harna­
sie" K. Szymanowskiego. 17.20 
(Ł) Proza. 17.40 (L) Melodia, 
rytm I piosenka. 18.20 Widno­
krąg. 19.00 F.cha dnia. · 19.15 
Utwory J. s. Bacha z nagrań 
pianistki R. Tureck. 19.31 
„Zwierciadło poezji". 20.01 Kon 
cert rozrywkowy. 20.35 :Zwierze 
nia wieczorne. ~0.50 .• Opery w 
przekro~u"'. 21.40 Chwila poezji. 
21.4~ TJ,"ybuna Kompozytorów 
- Paryt 70. 22.oo Z kraju i ze 
świata. 22.27 Wiad. sport. 22.30 
Wieczorne spotkanie z bluesem. 
22.45 „że .!lna.1cie marzenia" 
opow. 23.15 Koncert. 23.50 Wiad. 

PROGRAM Ili 

17.05 Gdzie jest przebój! 17.30 
„Gorący \Viatr" - odc. 17.40 
Aktualnoś<"i polskiego h i!'(-bea­
tu. 18.00 Ekspresem przez świat. 
18.05 War~zawioka niedziela. 
lft.3~ Piosenki dla nastolatków. 
19.00 .. Pod róże po Afryce··. 
l~.JS Pio<enki dla old-bovów. 
19.35 Po<I szafirową igłą. 

0

20.00 

NAJNOWOCZEŚNIEJSZE 
suknie ślubne wypożycza 
wypożyczałnia Piotrkow­
ska 38, Walczak 
NOWOCZESNY krój 
damski, dzieci<:cy, '.>panu 
jesz pod gwarancją. Wy 
na la zek Mechlin sklej 

Coś w tym jest - rozmowa o 
filmach. 20.15 z prywatne; ply 
toteki. 20.35 Spacer po lndiacn. 
20.50 Melodie z turystycznych 
szlaków. 21.15 Tylko po hiszpań 
sku. 21.~0 Największy beret w 
Krakowie. 21.50 V. Bellini -
„Norma". 22.00 Fakty dnia. 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczo­
rów - Adriano Celentano. 22.15 
11Luk Triuinfalny" - E. M. Re„ 
marque'a . 22.45 Spotkanie przy 
belgijskich płytach. 23.00 P C'e ­
zja przykładów. 23.05 Muzyl!.a 
z a11typodów. 

TELEWIZJA 

16.50 Dziei;:inik (W). 17.00 ,.Po­
zdrowienia ze Szwajcarii'' 
film prod. szwajcarskiej (W). 
17.25 Wiadomości dnia IŁ). 
17.40 Nie tylko dla pań (WJ. 
18.00 „Podyplomowe inćłeksy" 
(z Katowic). 18.30 „Piesni Odro 
dzenia" film prod. rum. 
18.45 Magazyn med yczny (WJ . 
19.10 Przypominamy, radzimy 
(WJ. 19.20 Dobranoc - „Bolek 
i Lolek na wakacjach" (W). 
19.30 Dziennik (W). 20 .00 . ,42 
sekundy umierania'' - rep. 
film. ..Tele-Aru" (W). 20.15 X 
Międzynarodowy Festiwal Pln­
senki w Sopocie - Dzień Mię­
dzynarodowy - reż. Jerzy Gru 
za (W). W przerwie nk. 21.25 
Dziennik i kronika Uniwersja 
dy (W). Po festiwalu piosenki. 

-- - Narutowi~a - Dwv-
l im••lli••••••••••••••••••m!lll ,,VOLKSWAGENA 1200:· rzec Fabryczny, zgubi--. sprzedam. Dąbrow- lam żakiet od garsonki. 

ZAKŁAD Energetyczny 
Lódż-Województwo w t,o 
dzi, ul. Piotrkowska 58 
unieważnia bloczek po­
kwitowań opiat pozaprą 
dowych nr 108, od nr 
035710 do 035750, zagubio 
ny na terenie m. Toma­
szowa Maz. 5809 k Nawrot 32 91515 i( 

CHCESZ um1ec napra- PRYWATNE Biuro Mat.ry 
wiać urządzenia radio Ne mon lalne .,Syrenka" po­
i telewizyjne zgłoś •i<: sla.da najwlęcej „fert. 
do .Łódzkiego Klubu Lą- Wa.rs·zawa, Elekt-Oralna 
czności LOK, który or- Jl. Informacje 10 zl z:riac1 
ga niz'tlje kursy przedpo- =k::'a:C.m7°':t.====-----,,,..,...­
łudniowe i popołudniowe PRAGNIESZ szczęśliwe­
dla młodzieży i doro- go małżeń5:twa'! Napi.:;z: 
słych. Zapisy przyjmuje ,,Venus", Koszalin, Kole 
SE!'kretariat ul. Piotrkow jowa 7, Swidroń. Blvska 
ska 53, I pi<:tro, tel. I wicznie prześlemy kraj o 
312-40 w godz. 9-18.30 w.e adresy 5626 k 

ST. INSPEKTORÓW BRANŻOWYCH ze znajom~­
cia zagadnień obrotu towarowego zatrudni zaraz 
CRS „SCh" Zarząd Za<>patrzenia Technicznego 
I Materiah>wego w Warszawie. Oddział w Lodzi, 
ul. Sienkiewicza 75117, tel. 627-08. Wymagane wy­
ksztak:enie wyższe lub średnie oraz długoletni 

staż pracy zawodowej. Praca na miejscu i w tere-
nie. 5506-11: 

PODZIĘKOWANIE 

Wszystkim którzy okazali nam wiele ser 
ca i p-0mocy w ciężkiej dla nu chwili 
- łmierci naszej na.tu!<ochańszeJ Matki, 
BabCi i Prababei 

S. t P. 

ALEKSANDRY KOZICKIEJ 
a szczególnie: Ks. Prob-0szezowi .Jóufnwl 
Zimoniowi i powstałym duchownym. Ko­
mendantowi Straży Pożarne; w Łodzi płk. 
Gwi~ce, Pani Marii Szaniawskiej. Panu 
Stanisławowi Antc-,:akowi. Rodzinie Urbań­
skich oraz wszystkim p0-,:ostalym osobom 
składamy serdeczne podziękowanie. 

RODZINA 

Kol. ANNI~ OLECHOWSKIEJ wyrazy 
S}ębokiego wspólezucia z pow-0du śmierci 

MĘżA 
składa.fitt 

KOLEŻANKI I JtOLEDZY z W!"· 
DZIAŁU FINANSOWEGO PREZYDIUM 

RADY NARODOWEJ M, ŁODZI 

Dnia 24 sierpnia 197ł roku zmarł nagle 

RYSZARD ZIELIŃSKI 
artV11ta spiewak. wieloletni pucownik 

Teatru Wielkiego, odznaczony Honorową 
Odznaka m. Łodzi, b. więrjeń obozów 
w Oświecimiu. Oranienburgu. Buchenwal-

dzie i Sachsenhausen, członek ZBoWiD. 
Odszedł Od nas wzorowy pracownik, naj 

lepszy Kołeiia i Przyjaciel. Rod'Zinie Zmar­
Jego wyrazy szczerego współczucia składa­
J•: 

DYREKC.JA TEATRU WIELKIEGO 
w LODZI, POP PZPR, RADA ZA­
KŁADOWA. KOLO SPATiF. KOLll:-

ŻANKI I KOLEDZY 

' 

sk1ego 54, m. ł, po 15 Zwrot za wynagrodze­
„TJtABANTA 601", rok niem: Obywatelska 139 
1969 - sp.rzedam. Choj- -1. Holi 91687 g 
ny, ul. M. Konopnickiei AUTOMOBILKLUB or<> 
12 91723 ir: wadzi kursy samocho: 
„LAMBRETTĘ 150-L<I " d·owe wszystkieh katego-
sorzedam. Tel. 598-97 rM. Zap~y: ul. Plotrkow 
,.WARSZAWĘ 224" ro1< qka 15 goct.z. !3-20. tel 
1968 - sprzedam. Stan 232-HI. ul. Tuwtma 15 
idea lny. Kilińskiego 57. ~od7.. &-20, tel. 246-62. 
godz. 16-18 91740 g ?1 ?-~~. 4464 k 

Kol. KAZIMIERZOWI DOMAGALE wy• 
razy głębokiego współczucia s powodu 
śmierci 

MATKI 

DYREKC,JA. POP PZPR, RA~A ZA· 
KŁADOWA. KOLEŻANKI i KOLEDZY 

" FILHARMONII ŁÓDZKIEJ 

Drogiemu kol. dr CEZAREMU ROZYC­
KIEMU wvra.zy współczucia z powodu 
Smie-rei 

OJCA 
składaj.-: 

KOLEŻANKI i KOLEDZY z ODDZIA• 
ŁU WEWN. SZPITALA L. PASTEURA 

Kol. ZYGMUNTOWI PISKOROWI wyr!l'Zy 
azczerego współczucia z powodu zcon• 

OJCA 
składa)lł: 

KIEROWNICTWO I PRACOWNICY 
ODDZ. ŁÓDZKIEGO INSTYTUTU 
BADAN JĄDROWYCH i KATEDRY 

FtZYK.J DOSWIADCZALNEJ 
UNIWERSYTETU ŁODZKIEOO 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 
MURARZY, BETONIARZY, ROBOTNIKÓW nie­
wykwalifikowanych, DEKARZY-BLACHARZY. 
SZKLARZY, OPERATORÓW ciężkiego sprzętu bu­
dow]anego, CIESLI, zatrudni natychmiast Łódzkie 
Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego, 
Łódź, al, Kościuszki 101, tel. 671-07. Praca na te­
renie m. Lodzi. Wynagrodzenie w/g układu zbio­
rowego w budownictwie, z możliwością uzyskania 
do 30 proc. premii. 4767-k 

KONSTRUKTORA, wykształcenie wyzsze lub śred 
nie, KIEROWNIKA magazynu kooperacji i na­
rzędzi - wyksztalcenie srednie ekonomiczne lub 

· ogólne oraz minimum 2 lata praktyki na stano­
wisku kierownika magazynu, USTA lfIACZY au­
tomatów tokarskich, OPERATORÓW automatów 
tokarskich, TŁOCZARZY, SZLIFIERZY na ostrzał­
ki, FREZERÓW, WZORCARZA do narzędziowni, 
TOKARZY, przyjmie natychmiast Łódzka Fabry­
ka Zegarów w Lodzi, ul. Wigury 21/23. Zgłosze­
nia przyjmuje dział kadr i szkolenia zawOdowe­
go w godz. 7-!S. 5544-k 

PRACOWNIKA na stanowisku rewidenta zjedno­
czenia zatrudni natychmiast Zjednoczenie Przed­
siębiorstw Budowlano-Montażowych w Lodzi, płac 
Zwycięstwa 2, tel. 605-60. Wymagane wykształce­
nie wyższe, wzgl<:dnie średnie i co najmniej kil­
kuletni staż pracy w służbie rewizyjnej lub fi­
nansowo-księgowej. Pożądana znajomość zagad­
nien budownictwa. Warunki pracy i płacy do 
omówienia w zjednoczeniu. 5501-k 

MURARZY, BLACHARZY, STOLARZY, wymaga­
ne wyks?.talcenie podstawowe plus praktyka. za­
trudni PrzPclsiębiorstwo Remontowo-Bt•dowl~ne 
Handlu Wewnętrznego w Łodzi. W. Piotrkow­
.U c. ~-k 

MISTRZÓW o wysokich kwalifikacjach zawodo­
wych i kilkuletnim stazu pracy do obstugi aut<>­
matów pończoszniczych typ: D3Va, D3Vb, 3CJL, 
2CJL, Bentley, Rap id przyjmie zaraz Dyrekcja 
Zakładów Przemysłu Po1kzoszniczego „SYNTEX" 
w Łowiczu, ul. Powstanców 1863 r. nr I2. Wa-
runki płacy wg uk tadu zbiorowego MPL clo 
uzgodnienia na miejscu, łącznie z możliwośc ią 
otrzymania mieszkania w budownictwie awaryj ­
nym zakladu. 5705-k 

RADIOMECHANIKOW 7 odpowiednimi kwalifika­
cjami w usługach. zatrudni Spółdzielnia Pracy 
„Precyzja" w Lodzi, ul Piotrkowska 61. tel. 
300-05 w godz. 8-15. 5742-11: 

KIEROWCOW posiadających pozwolenie na prowa­
dzenie pojazdów samochodowych kat I, II i U!, 
MONTEROW samochodowych, SPAWACZY z upraw 
nieniami I BLACHARZY zatrudni niezwłocznie wo 
jewódzkie Przedsiębiorstwo PKS III Oddzial w Lo­
dzi, ul . Gibałskiego 2/4. Dojazd tramwajami linii 
8 I 16 do skrzyzowania Łagiewnicka- - Inflancka, 
w godz. rozpoczynania i kończenia pracy dowóz 
pracowników od tramwaju do zajezdni wła snymi 
autobusami. Kierowcy z I i II (starą) kat. prawa 
jazdy będą zatrudnieni w miarę posia danych miejsc 
do obsługi tras na terenie całego kraju. Kierowcy 
posiadający III kat. prawa jazdy, którzy ukończyli 
21 lat będą przeszkoleni b<?zpłatnie w zakresie 21 
godz. jazd szkoleniowych dla uzyskania wkładki 
do prawa jazdy, uprawniającej d'> prowadzenia sa• 
mochodów o dopuszczalnym ciężarze całkowitym 
do 8 ton. Ponadto oddział zapewnia bezpłatne szko 
lenie we wlasnym osrodku dla podwyższenia kate 
gorii pr~wa jazdy. Kierowcy wyróżniający się Pl.' 
przew1dz1anym stażu pracy i odpowlada.fący wY­
~ogom. mogą być zatrudnieni do obsługi przewo­
zow międzynarodowych. Warunki pracy I płacy 
do omówienia w dziale spraw osobowych WP PKS 
III Oddział w Lodzi, ul. Gibalskiego 2/4, pokói 28 I w godz. 7-15. 5485-k 

3 MURARZY. 2 pomocników murarzy, 2 dekarzy, 
zatrudni natychmiast Miejski Zarzad Budynków 
Mieszk'.'ln.Ych Łódź-Górna. Warunki pracy i płacy 
do omow1enia w ref. kadr, ul. Lubelska 9111. po­
kój Dl' I8, tel. 484-12, 5748-k 



BBG niepożądana 
w Indiach 

India powiadomiła BBC, że 
jeśli towarzystwo to nie zdej­
mie ze swego programu telewi 
zyjnego w Anglii serii ukazują 
cej w wypaezonym świetle ży 
cie i kultu:e Indii i nie wyrazi 
ubolewan'a z powodu tyrh 
programów, to placówka BBC 
w Indiach nie bed.zie mogla 
dłużej funkcjonować. 

Z doniesień z Londynu wy­
nika, że BBC nie zgodziła się 
wstrzymać wyświetlan:a końco 
wych odcinków seri.i. 

Kron Tka 
wypadków 

& Na ul. Strykowskiej przy 
Żrodlowej kierowca samocho­
du z Kielc spowodował zderze 
nie z motocyklem. Motocykli­
sta, Piotr K. z Grodziska, pow. 
Brzeziny doznał lekkich obra 
żeń a jadacy z nim brat pęk 
nięc!a rzepki w kolanie. 

& Na Al, Kościuszki wyko­
leił się wagon silnikowy tram 
waju 13/3. Ofiar nie było, 
przerwa w ruchu trwała 45 
minut. 

.t. W Pabianicach upadł, u­
siłując wskoczyć do tramwa­
ju Jan M. Rannego przejeż­
dżająca karetka zabrała do 
szpitala. 

A Jerzy O. (Wójtowska !6) 
będąc w stanie nietrzeźwym 
powoził na ul. Rzgowskiej wo 
zem konnym. Woźnicę zatrzy­
mali funkcjonariusze MO. 

4 Na przejażdżkę rowerem 
ul. Niciarnianą wybrał się bę 
dący w stanie nietrzeźwym 
Ryszard L. (Podgórze 8). Za­
trzymany został przez MO. 

Pierwsza w Polsce „bomba'' cezowa 
pracuie iui w Łodzi 

(Informacja własna) 
Ośrodek Onkologiczny w Łodzi stał się placówką 

o poziomie równym wielu europejskim. W tych dnia~h 

zakończono w zakładzie telegammaterapii ośrodka, bada­
nia fizyczne urządzeaia <Io terapii superwoltowej, pra­
cującego na bazie radioaktywnego cezu-137. Mówiąc pro­
ściej, właśnie „bomby" ce•owej. W tych dniach rozpoczę­
te będą pierwsze naświetla-n!a pacjentów. 

Przy pomocy emitowanych ry rentgeno-terapeutyeznej, pra 

daj czy nie największa ł naj 
nowocześniejsza w Europie. 
Można by jeszcze tylko zain­
teresować władze wojewódz­
twa łódzkiego kwestią budo­
wy pawilonu szpitalnego dla 
pacjentów z terenu woje­
wództwa. Miejsce pod taką bu 
dowę jest wolne i w zasadzie 
nic nie stoi na przeszkodzie 
dołączenia także inwestycji wo 
jewódzkiej, (er) 

przez cez ultratwardych pro- cują także dwie „bomby" ko­
m1eni gamma, można niszczyć baltowe. Po zakończeniu budo 
nowotwory usytuowane w oo- wy szpitala onkologicznego, bę 
rębie głowy i szyi, a więc w dz!e to w sumie placówka bo­
praktyce częstokroć ukryte za.-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
osłoną 1costną. 

„Bomba" cezowa jest apara­
turą dającą natężenie promie­
niowania wieleset razy silnieJ­
Rze od promieni rentgenow­
skich, które nie przenikaJą 
przez tkanki kostne, a więc 
w takich, ' jak wskazane wy­
żej przypadkach nie mogły być 
użyte. Leczenie promieniami 
gamma może mieć zastosowa­
nie w wielu przypadkach, w 
których chirurgicznie· niewiele 
można zdziałać, a co ważniej­
sze - jest przy tym o wiele 
mniej uciążliwe dla chorego. 

Zastosowanie aparatury cezo­
wej jest także w praktyce tan 
sze, niż dość już powszechne 
stosowanie radioaktywnego ko­
ba ltu-60. Chodzi o to, że okres 
połowicznego rozpadu cezu, a 
więc czas w jakim traci on 
połowę swej aktywności, wy­
nosi ponad 30 lat. Ten sam 
okres dla kobaltu-60 wynosi za 
ledwie 6 lat. Dodać jeszcze 
trzeba, że od roku w łódzkim 

Ośrodku Onkologicznym opróc7 
szeroko rozbudowanej aparatu 

IHile UJidziani 
Zjednoczony Związek Emer;v­

tów, Rencistów i Inwalidów w 
Łodzi I okręgu łódzkim liczy 
ponad 35 tys. członków. Wie· 
lu z ni-eh bierze czynny udział 
w działalności społecznej. Pra­
cują oni w różnych komisjach 
rad parodowych, w tereno­
wych komitetach FJN i bloko­
wych, pełnią funkcję opieku­
nów społecznych, kurato.rów są 

dowych i ławników. Zrzeszeni 
w związku członkowie korzy­
stają również z różnych form 
pomocy. Zarząd udziela naj­
bardzie.1 potrzebującym związ­
kowcom pomocy finansowych, 
a także prowadzi dla nich oży 
wioną działalność kulturalno­
oświatową. Interweniuje w spra 
wach bytowych, prowadzi po­
średnictwo w zakresie zatrud­
nienia enierytóv.r, załatwia skie 
rowania do sanatoriów i na 
wczasy. 

Związek posiada także tzw. 
członków wspierających. Są to 
łódzkie Instytucje I zakłady 
pracy, które w ten sposób st11 
rają się przyjść z pomocą we­
teranom pracy I inwalidom. 
Nowi członkowie mile wi­
dziani. 

(t. s.) 

4 Również w stanie nietrzeź 111111111.,...._,._t!ll""',....,.,...,.""'""lll'_..,..,...._ ... _.„.,..„,...,._.„9'111111•.,..,...._ ... .,.1111 ...... 11111 ... 1111119'1.,.,...,._. _ _._.,.._._ 
wym zatrzymano wczoraj ja- Ili 
dącego motorowerem Edwarda 
S. (Profilowa 15). Incydent 
miał miejsce na ul. Drewnow 
sklej. 

4 Na ul. Zgierskiej, klerow 
ca autobusu MPK spowodowal 
zderzenie z tramwajem. Na 
szczęście obyło się bez więk­
szych strat. 

4 Na ul. Zachodniej motor 
niczy tramwaju zahaczył samo 
chód „żuk" FP 1673. I tu nie 
zanotowano poważniejszych 
strat. (kl) 

POGODA 
Dziś w Łodzi ~achmurzenie 

na ogól umiarko,vane, w go­
dzinach popołudniowych możli 
We przelotne opady deszczu. 
Temperatura maksymalna ok. 
20 st. C. Wiatry słabe z kie­
runków północnych. Jutro po 
goda bez zmian. 
Słońce 1.ajdzie dt.i• o 18.42, a 

jutro wzejdzie o 4.46. 
Imieniny <'h'"~izą dziś Jó-

zef i Kalasanty. T .... ~ 

l!:PILOG 

I. 

Malarstwo Haliny Centkiewicz-Michalskiej 
Coraz częściej mamy teraz sposobność, ażeby 

na wystawach plastycznych oglądać równiez 
prace artystów pozatódzkich. Przysparza to 
nam. ivtdzom. wiele walorów poznawczych, 
a równocześnie plastycy Zódzcy konfrontować 
mogą swoje osiągnięcia z osiągnięciami arty­
stycznymi plastyków z innych regionów na­
szego kraju. 

Obecnie w Salonie Sztuki Wspólczesnej w Ło­
dzi uruchomiono wystawę malarstwa Haitnu 
Centkiewicz-Michalskiej, wykladowczyni ma­
larstwa ! rysunku w Akademii Sztuk Pięknych 
w Warszawie. 

Wskazania. jakie artystka ta wyn!osla kie­
dyś z pracowni prof. Mieczyslawa Kotarbiń­
skiego. rozwinęła ona znakomicie, a liczn„ 
podróże po wielu krajach n!e pozostaly bez 
wplywu na ksztattowanie się jej. wizji arty­
stycznych. 

Optymistyczne, prawdziwie kulturalne malar­
stwo.. jakie nam zaprezentowala (pejzate, mar­
twa natura. architektura) stoi pod znakiem no­
wocześnie potraktowanego post!mpresjcmirmu. 
Inspiracje czerpie Centkiewicz-MichaLska nie 

z fan.tazji, ale z otaczającego ją świata zewnę­
trzriego. Budując realistyczny swó; obraz przy 
pomoey kolorów, artystka umie przez :zesta­
wienie gamy barwnej zaakcentować nie tylko 
nastrój obrazu, ale i wlasne przezycia, 

W obrazach swoich nie stara się szokowa<! 
Widza sztucznie wydumanym efektem. Nie ma 
w nich an! troehe beztroskiej nonszalancji 
i Improwizacji: zwracają uwagę -rzetelnie do­
pracowane walory jej warsztatu. 

„Do opracowywanego obrazu - powledz!ala 
w rozmowie ~e mną artystka - lubię wracać 
niejednokrotnie, czasem nawet po latach, aże­
by pogłębić ;ego nastrój, skorygować nledo­
skonalości" ... 
Myślę. że uczniowie warszawskiej Akademtl 

Sztuk Pięknych korzystają wiele od wykła­
dowcy, który w ten sposób podchodzi do za­
gadnienia sztuki. My zaś wszyscy, którzy oglą· 
daliśmy jej wystawę malarstwa w Łod.Zi prze­
żyliśmy dzięki niej parę chwil tych szczerych 
estet11czn11ch wzruszeń, jakie daje prawdziwa 
sztuka. 

M. Jagoszewskł 

łe w każdej chwili w nlt!i uderzyć, To 
wszystko było zbyt głupie. Zamiast um­
rzeć, jak należy. pozbawiała mnie w ten 
sposób spadku, z którym ja_, nie, jednak 
nie będę takim obłudnikiem, by moje po­
stępowanie złożyć na karb umiłowania 
cierpiącej ludzkości, 

Tłum. Il. w~ 

kluez Od domu, kt6'ry miał mi tak iwiiet· 
nie przydać się później. 

To, eo zrobiłem potent, zrobiłem jak we 
śnie, jak lunatyk. Zrewidowałem „chirur­
ga", znala2lłem przy nim fałszywe papiery, 
lancet, klucze od samochodu, dalej listę 
przysięgłyeh. Spiesznie zniszczyłem papiery. 
zabrałem nieprzemakalny płaszcz. kapelusz 

Doktór wymknął się za pomocą środków 
nasennych. By dać im czas na działanie, 
wyjechał samochodem w okolice lasu I tam 
wybraJ kącik porosły krzewiną. oddalony 
od drogi, W samochodzie nie zgasił ogrze­
wan-i<a. p<>stano·wiwszy umrzeć w możliwie 
najwygodauejszych wa,runkach. Znaleziono 
go dopiero naza.iutrz po południu. Był Już 
zimny. Przypadek chciał, że ekipa Rafaelli 
- Choy - Pirenne pie>rwsza przybyła na 
miejsce. Rafaelli znalazł kilkanaście kartek 
z notesu, które doktór pokrył gęstym 
pismem. Wręczył je sędziemu śledczemu. 

Następnie wróciłem do domu. Przed 
drzwiami znalazłem „chirurga". Ciężko 
ranny od kul Leonarda, przyczołgał się do 
naturalneg0 portu, jaki mu wskazywał je 

. go instynkt życiowy: pod drzwi z tablicz 
ką noszącą napis „lekarz„. 
Zbadałem go: nie żył. Nagle zdałem so­

bie sprawę z tego. co utraciłem i jak blisko 
bylem tego, co utraciłem. Dopiero wów­
czas jad zaczął we mnie drążyć, Zbyt bli­
sko już widziałem moje marzenie, by zrezy 
gnować bez walki. Być może, jutro pani 
Muss-Leduran umrze. Stwierdzam tutaj for 
malnie: to cud, że znajduje się ona je­
szcze przy życiu, zdana na łaskę I nie­
laskę pierwszego lepszego ataku, który mo 

którego zreszta nie udało mu się zgubić .

1 
w czasie s..-'O!ch ostatnich peregrynacji -
a następnie wywiozłem ciało samochodem 
w zapadły kąt, w pobliże starej fermy na, 
wzgórzu. gdzie je pogrzebałem, '! 

Następnie odszukałem jego samochód, 
musiał bowiem czymś przyjechać. Znała- i 
złem go; stal zaparkowany w niezbyt du-

1 żej odległości od Roncieres. W.róciłem do I 
domu, zostawiłem swój własny samochód, 
wsiadłem w jego „Aronde", którą zawLo-1 
ziem w to miejsce - w kamieniołomach, 

gdzie, jak ml było wiadomo, staw jest bar li 
dzo głęboki, a woda na t}"le mętna, że nie 
można tam zauważyć zatopionego samocho 
du. Kiedy ostatnia bańka powietrza znikła 
na powierzchni wody, pieszo wróciłem do 
domu. 

l!I. 
(iDal$z:y eilltt nastąpi) 

„,„.Nie Jestem wyznawcą Nietschego, mo­
je pobudki są bardzo pospolite: pieniądze! 
I jeże11 o tym piszę. robię to dlatego, że w 
semu ka.żdego zbrodniarza dr-zemie uczciwy 
człowiek, gotów zawsze tłumaczyć siebie, 
bądż usprawiedliwiać się, 
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I
~ * JUŻ WKROTCE * JUŻ WKROTCE * .JUŻ WKROTCE * JUŻ łł 
~ Hotel Roger na Wy„p!e Przemytników zo~al sizumn!e powalany do życia. Od '>~ 
~ czerwca do września, a także podczas krótkiego sezonu, w okresie wielkanocnym 

1
~~<< Sądrzę, że to wszys·tko zaczęło się od po· 

dróży. którą . przedsięwziąłem w towarzy. 
stwie Paulette. Po ra.z drugi wspomniała 
mi o testamenc•ie. jakd pani Muss-Led<.i<ran 
sporząd'zila na moją korzyść, a który za­
chował wainość, po.nieważ nie został ZU1.IS2-

czony. Miałem okazie zaoo7.nać sie z tym, 
co mów; na ten temat kodeks: moglem dzie 
dziczyć tylko w wypadku, gdyby ona umar­
ła na inną chorobę, niż ta, na którą ją le­
czyłem. ale ja przedeż, tak crzy owak, by­
łem jej lekarzem domowym ... i nagle ude­
rzył mnie jasny jak slcńce fakt: jeżeli 
,.chirurg" ją zamorduje, artykuł 909 n>le bę­
dzie miał zastosowania. Wówczas, po·\Vie­
działem sobie z niejaką ironią, że jedynie 
grubość ost,rza dzieli mnie od realizacji 
dawnego ma·rze,nia: tej wzorowej kliniki 
dla d-ziec!. o które.i śniłem ja]fo student me 
dycyny. Myśl ta nie przestawała mnie tra­
pić przez cały c·zas. wróciwszy więc do 
Roncieres, oo naszym pierwszym i gwaltow 
nym zetknięciu sie z ,.chirurgiem", zorga„ 
noizowałem w towarzy!;tWie Leo-narda obro­
nę posiadłości. Przy tej okazji - w zupeł­
nie dobrej wierze - kae:alem sobie wręczyć 

(~< pelno tu byro, od parl<!ru do poddaszy. w 1934 roku budowę powiększono ~ 

S t uzupem!cmo cockta!!-barem, obszerniej9zą salą restauracyjną oraz kilkoma no- , 

I 
wymi lazienk.am!. Wyg<XJ,y, dobra kuchnia, sppkój.„ < 

W tej spokojnej, a przy tym baT."clzo mafowniiczej scelferil toczy się ~ 
'>~. akcja nowej, '>' 
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Ukarany, bo nie miał pieniędzy 
Otrzymałem naganę, bo nie wykonałem polecenia pne­

łożonego. Jeszcze jedna taka kara, a kwalifikować 1ię 
będę do zwolnienia, co z tego, że będę się bronił, od• 
woływał, kto mi uwieuy, te bezpodstawnie zostałem 
ukarany? Ze dyrektoT, nim karę wymierzył, nie wysłu• 
chał moich wyjaśnień - skarży się w liście do redakcji 
nie bez powodu rozgorvc:r.ony Czytelnik. 

miał on własnych pieniędzy, 
ażeby odbyć służbową podró:t 
jest bezpodstawna. Powyższym 
Incydentem zmuszeni jesteśmy 
zainteresować Wojewódzki In­
spekt.erat Pracy. Pouczy on 
kogo trzeba, że wymierzać wol 
no kary jedynie za takie przP­
wlnienia, jakie przewiduia 
ustawodawstwo pracy, 

(Giz.) 

Jego „ciężkie naruszenie obo­
wiązków służbowych", jak to 
podano w naganie, polegało zaś 
na tym, że nie wyjechał on w 
dwudniową delegację. Nie dla­
tego, że nie chciał, ale że nie 
miał za co. Ten sam kierow 
nlk! który polecił wyjazd, wy 
raził zgodę jedynie na wypła­
cenie mu połowy sumy, po­
trzebnej na przejazd i diety 
Pracownikowi nie starczyłoby 
wl<;c nawet na zapłacenie bi-----------------­
letow kolejowych. A przeciet 
mu~!ałby gdzieś spać i coś 
zjesc. .Powi<: ktoś wielkie rze 
c~y, . me mogl wyłożyć swoich 
pieniędzy? 'Fo tylko czasowy 
wydatek, ktory zakład prędzej 
czy późni~j i tak zwróci. szcz~ 
rze mówiąc, tak właśnie robi 
cala armia „podróżujących służ 
bowo''. Chociaż znamy i ta.kie 
przykłady, że wyjeżc\żający w 
delegacJ<: celo~o biorą z ka · 
sy o wiele większą sumę, niż 
w:i:noszą koszty podróży, trak 
tu3ąc to jako swoistą poży 
~zk<;"· Nie pochwalamy" tego 
1 _me dziwimy się głównym 
księgowym,. że walczą z takim 
W:YP~>Zyczamem państwowych 
pieniędzy, 

Często robią to jednak w bar 
dzo wygodny dla siebie spo· 
sób. Potrącają pracownikowi 
z należnego mu wynagrodzenia 
pobr'.1".ą a _nie rozliczoną w 
ter~1me zahc:t.kę. Postępowanil' 
ta~ie sp.rzeczne jest z obow!ą· 
z~Jącym1 przepisami w umo­
wie o pracę. Zaliczka pobrana 
n:i ~oszty podróży slużbowei 
me _Jest bowiem zaliczką na 
nale~ne pracownikowi wynagro 
dzeme. W wypadku nierozlicze 
nia się w terminie (14 dni a 
w spółdzielniach pracy 3 dni) 
z pobranej zaliczki, pracodaw· 
c~ musi uzyskać zgodę pracow 
ni~a '!a potrącenie jej z naj­
b~1zsze_J wypłaty. Jeśli pr'acow 
mk nie rozliezył się z delega. 
ej!, to wcale nie znaczy, t.e 
trad prawo do zwrotu ponie­
sionych kosztów, ale ponieśr. 
może za to poważne konsel<­
wencje służbowe. 

Natomiast zakład, który wy­
syła w podróż służbową swo­
jego pracownika, jest zobowią 
zany do wypłacenia zaliczki. 
która przypuszczalnie pokryje 
koszty przejazdu. noclegu i na 
l<:żnych diet. Może się prze 
c1eż zdarzyć, że pracownik nie 
ma akurat własnych pieniędzy. 
Nie musi się tego wstydzić 
ani też przed nikim tłumaczyć'. 
bo nie ma 011 obo'Wiazku po­

krywania chociażby tylko cza-
sowo żadnych kosztów :r: tytu­
łu swojej pracy w zakładzie. 
Dlatego udzielona pracowniko­
wi nagana za to tylko, że nip 

Sy2naly NTU 

Wąska specjalność 
Czy z prawidłowo posm.airo-/ 

wanego d'achu pow!.nna bez 
przerwy kapać smoła? Chyba 
nie. Jeśli jednak kap'.e i bru­
dzi ubrania osobom. które choć 
na chwilę staną przy bramie 
domu, przy ul. Obr. Stalingra­
du 90, aby zadzwonić do dozor 
cy, to chyba pow'..nno to zain­
teresować administrację_ Ale 
nie iintere9uje. Widać specjali­
zacja ADM nr 9 przy Al. 1 Ma­
ja jest wyjątkowo wąska. 

(L.) 

Po co taki dyżur 
Sklep PSS Pl'ZY ul. Rzgow­

skiej 67 ma co niedziele dyżur \ 
w godzinach o 6 do 8, aby umo­
żllwić klientom nabycie mleka. 

Mleka sklep zamawia jednak 
tak mało, że brak go już o 
godz. 7. Kl'.entom protestują­
cym przeciwko tej asekuracji. 
personel beztrosko radzi, aby 
wstawali \'\rczeSn:ej i prz~'cho­
d'zili o 6, ro będą mieLi to co 
chcą. (h) 

Zlituimy 
nad ••• 

St. Moniuszką 
Do redakcji nasze.I nadszedł 

hst na!łtępującej treści: 
„Jestem strasznie pobrudzony 

przez ,;taki/ Nie mam rąk bl/ 
się umyć, ant nóg.„ żeb!I 
uciec! WstydZę się bardzo· gdy 
oglądają mnie turyści t„. śmie­
ją się/ !I 
Może TPŁ, czy Towarzystwo 

Sztuk Pięknych, a moze jakieś 
towarzystwo muzyczne, albo li­
tościwa osoba wrażliwa na czy· 
stość umyje mnie chociaż 
raz do 1"oku. Będę bardzo 
Wdzlęczn11. 

z szacunkiem poważaniem 
Si. Moniuszko„.'' 

• • • 
Trudno. zaiste, wyperswądO-: 

wać wronom i szuakom. któ· 
re szczególnie ukochały park ko 
lejowy, ażeby w sposób t::tTdzo 
prozaiczny nie profanowały 
pomnika twórcy „Halki". Na• 
tomiast bardziej realnv wvdaje 
nam sie apel. skierowany do 
w/w towarzystw kulturalno-spo• 
łecznych. ażeby któreś z nieb 
zainteresował-0 się od czasu do 
cza.su kosmetyka pomuilra. 
A może sprawą ta zajma się 
uczniowie naszych szkól mu­
zycznych? Wdzięczni byliby im 
za to nie tylko duch Moni.uszki, 
ale i ci wszyscy, którym nie 
obojętna jest sprawa czystoścl 
i estetyk! naszego miasta. 

Nawiasem mówiąc, czests-zel 
kosmetyki wyma1:aja równiei 
i inne po.mniki, których. nie­
stety miasto nasze nie posiada 
w nadmiarze! 

(M, .J.) 

NTU 303·04 
od owiada 

• 
ZASTĘPSTWO SZEFOWE.J 
CZYTELNl.CZKA: W najbliż• 

szych dniach moja s'llefowa pój 
dzie na urlop macierzyński, bę­
dę ją zastępowała. Czy mogQ 
żądać podwyżs'llonego uposaże• 
nia? . 

RED.: Wyż97,,e wynagrodzenie 
za zastępstwo kierownika przy· 
sługuje wtedy dopiero, jeżeli 
trwa ono dłużej niż 3 mies'.ące. 
Mówi 0 tym uchwała 394 Rady 
Ministrów z dn. 17 września 
1959 r. w spraw'.e 01<:.reślen\a 
kierown'.ezych i innych samo. 
d>.'elnych stanow'.sk pracy (M<> 
nitor Polski nr 84 poz. 44). (g) 

MATKl TEŻ PŁACĄ 
I. KA„ Jestem matką sześcior­

ga dzieci. Pracui~ w zakładzie 
przemysłowym, Czy 1>0-winnam 
płacić podatek od wyn· grodze 
nia? Nadmieniam, że oboje z 
męiem żadnego majątku nie 
po~l"lł!amv. 

RED.: Tak. bowiem gdy obo­
je małżonkowie pobierają wy­
na~ro<lzen'.e. v1óVv·czas ze zn:żki 
rodzinnej korzysta mąż. zgodnie 
z tabelą zarobków m.ies'.ecz· 
nych. (g) 

Po prostu zniszczone 
Przed dwoma m'esiącami p, 

Sabina Burska zos tała s zczęśli­
wą posiadaczką spółd z'elczel(o 
M-2, w bloku 18 przy ul. Łano­
wej 87. Mieszkanko miłe, sto.ne­
czne, pr7.y tYm gustownie urzą­
dze>n.e. _Ale jedna rzecz psuje 
wrazen1e: drzwi wejściowe. Ta„ 
k:e jakieś p-00bijane, porysowa­
ne, jakby służyły ludz:om co 
najmn.:ej pół wieku, a nie za· 
ledwie pa,rę tygodni, 

W protokóle zc!awczr>-odbior­
czym napisano wyraźnie, że 
drzwi trzeba jednak wvmien'.ć, 
ale co z tego? Kierownik „bu-

dowy" ani słuchać o tym nie 
chce. Autorytatywnie stw'e1·dza, 
że drzwi są bardzo piękne, to 
tylko w oczach przewrażl'.w i o­
nej lokatorki są takie brzyd­
k:e 

A dl"zw!, jak drzw:. Ani pięk­
ne, ani brzydk'.e, po prostu zn! 
szczo.ne podczas transportu i 
dlatego nie pasują do nowego 
wnętrza, które jego mleszkań­
cy zdobyli c'.ężką 1>r8cą. Mają 
więc prawo wymagać, aby w 
ich nowym ip:eszkaniu były lad 
ne również i drzwi. 

(Giz.) 
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